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Młodzi lotnicy u marsz. Żymierskiego Dr Wicfiy-Wirski wiceministrem 
Informacji i Propagandy

Warszawa (PAP). Marszalek Polski Mi-[Anglii przeciw niemieckim ośrodkom zbrojenio- 
chał Żymierski przyjął delegację nowo promowa- wym i gospodarczym.
nych oficerów lotnictwa wraz z dowódcą szkoły I Wśród nowo mianowanych oficerów znajdują 
w Dęblinie płk. Madejskim, weteranem walk po- | się też dwie kobiety, ppor. Sosnowska Irena i 
wietrznych, kierowanych z baz wypadowych w | ppor. Zalewska Zofia. Prymusamy szkoły zo-

Jeszcze jeden zdrajca przed sądem
Proces b. premiera francuskiego Pierre Flandina

Paryż (API). W poniedziałek rozpoczął się 
przed Trybunałem francuskim proces Pierre 
Atienne Flandina, byłego premiera francuskiego. 
Znany on był pod mianem monachijczyka a.po­
wodu przesłanej Hitlerowi depeszy gratulującej 
po rozmowach - monachijskich. Akt oskarżenia 
zarzuca mu współpracę z nieprzyjacielem. Trybu­
nał, przed którym staje’oskarżony, okazał spra­
wie Flandina więcej zainteresowania aniżeli ja­
kiejkolwiek rozprawie przeciwko byłym mini­
strom rządu Vichy. W czasie procesu cytowany 
będzie list gratulujący wystosowany przez Win- 
stona Churchilla do Flandina. Głównym świad­
kiem obrony będzie syn byłego premiera bry­
tyjskiego Randolph.

Pierre Flandin byl premierem rządu francu­
skiego w r. 1935. Po upadku Francji w 1940 r. 
zajął w grudniu stanowisko ministra spraw zagra­
nicznych w rządzie Vichy. W listopadzie 1945 r. 
Winston Churchill wystosował list do Flandina, 
w którym stwierdza, że stanowisko ostatniego 
w stosunku do Monachium nie osłabiło zaufania 
Churchilla do niego jako do przyjaciela Anglii. 
Churchill podkreślił w swym liście równiej, że 
gdy w 1940 r. dowiedział się o mianowaniu Flan­
dina ministrem spraw zagranicznych w rządzie 
Vichy przyjął to z radością. Cala francuska prasa 
lewicowa krytykuje ostro Flandina i wyraża się 
bardzo nieprzychylnie o interwencji Churchilla 
w jego sprawie.

stali pporucznicy: Rątowski z eskadry myśliwców 
i Hotej z eskadry szturmowców. Obaj brali 
udział w walkach o nasze granice na zachodzie.

Marszalek Żymierski podziękował pilotom za 
wytrwałe trudy i osia.gnięte rezultaty w szkole, 
życząc dalszej owocnej . pracy ku chwale Oj­
czyzny.

Następnie Marszalek wręczył każdemu z ofi­
cerów skromny upominek w postaci zegarka.

W imieniu zebranych'odpowiedział w krótkich 
słowach prymus szkoły, ppor. Ratowski, zapewnia­
jąc ob. Marszalka, że nie zawiodą pokładanych 
w nich nadziei i wiernie stać będą na straży no­
wej, wolnej, demokratycznej Polski.

Uchwałą Rady Ministrów dr Widy-Wirski, 
dotychczasowy wojewoda poznański, po­
wołany został na stanowisko wiceministra 
Informacji i Propagandy. — Powołanie po- 
zostaje w związku z ważnymi zadaniami 
tego resortu w związku ze zbliżającą się 
konferencją pokojową.

Następcą dr. Widy-Wirskiego na stano­
wisku wojewody poznańskiego będzie Stefan 
Brzeziński, dotychczasowy członek Centr. 
Kom. Zw. Zaw. w Warszawie.

Ob.Brzeziński jest działaczem Stronnictwa 
Pracy.

Triest siódmą republiką federacji jugosłowiańskiej

Przed rokiem ożyły nasze porly
W związku z zbliżającym się obchodem 

Święta Morza' warto przypomnieć dwie za­
pomniane rocznice:

11 lipca minął rok, jak przybyły pierwsze 
po wojnie statki do Gdańska.

18 lipca upłynęła rocznica przybycia 
pierwszego statku do Gdyni,

Może dla niejednego nieważne to były rocz­
nice, bo i cóż to za wielkie wydarzenie — 
przybycie pierwszego statku. I Gdynia 
i Gdańsk widziały już tysiące statków, a osta­
tecznie ani 11 ani 18 lipca nie jest w życiu 
naszej młodej państwowości żadną datą prze­
łomową. Tym niemniej, był to pierwszy po­
wojenny pokojowy krok zrobiony przez nową 
Polskę na drodze współpracy handlowej z sze­
rokim światem.

W połowie lipca ubiegłego roku uczyni­
liśmy pierwszy krok. Nie znaczy to, by od 
dnia odzyskania dostępu do morza nic nie 
zrobiono, wręcz przeciwnie — zniszczenia by­
ły tak ogromne, że dziw bierze, jak się udało 
uruchomić nasze porty w tak szybkim czasie, 
biorąc pod uwagę, że zniszczenie urządzeń 
portu gdyńskiego sięgało 80%, Gdańsk stra­
cił cały portowy tabor pływający i kołowy 
a magazyny portowe i falochrony uległy w obu 
portach totalnej zagładzie. W lipcu, dopro­
wadzone ogromną pracą do możliwości prze­
ładunkowych, polski Gdańsk i Gdynia „de­
biutują" na polu międzynarodowym.

Ambicje Gdyni i Gdańska
A po tym pierwszym kroku, w szybkim 

tempie nastąpiły dalsze — bo i Gdynia 
i Gdańsk mają ambicje nie tylko wysforować 
snę ponownie na naczelne miejsca na Bałtyku, 
ale także wejść do elity największych portów 
świata. I jeżeli początkowo można było mieć 
wątpliwości, czy rzeczywiście zdołamy w naj^ 
bliższej przyszłości (projekt zakreślony na 4 
lata) całkowicie odbudować nasze porty i do­
prowadzić je do możności przeładunku ca 25 
milionów ton rocznie, to dziś — po roku dzia­
łalności portów — widzimy, że nie cenił zbyt 
wysoko naszych możliwości twórca Gdyni 
i obecny „odnowiciel" naszych portów, inż 
Eugeniusz Kwiatkowski, kreśląc powyższy 
plan, bo rzeczywiście zgodnie z jego słowami 
Gdynia „ten połamaniec z przetrąconymi 
żebrami bije dziś rekord za rekordem ku 
zdumieniu swoich i obcych!"

W grudniu ubiegłego roku zawinął pięćset­
ny statek do polskich portów. Półrocze ich 
działalności zamknięto cyfrą blisko miliona 
ton obrotu, a następnie w styczniu przełado­
wano już przeszło 320000 ton, w lutym 
400.000 A warto nadmienić, że obrót w sierp­
niu ubiegłego roku wyniósł 101.800 ton. Obro­
ty towarowe w maju br. wyniosły już blisko 
dwa razy więcej niż w lutym, bo 7/5.000 ton,

zaś w czerwcu 837,714 ton. Niemal po poło­
wie podzieliły się nimi Gdynia, która zano­
towała 418.292 ton i o 1.000 ton więcej 
Gdańsk: 419.421 ton. W sumie do połowy 
lipca łączny obrót obu portów przekroczy 
sumę 5 milionów ton. Zapewne nie jest to 
dużo w porównaniu do przedwojennych 16 
milionów ani do przewidzianych na przy­
szłość 25 milionów. Jak to jest jednak dużo, 
jeżeli się weźmie pod uwagę, że przed rokierr 
oba te porty przedstawiały obraz nędzy i roz­
paczy, że załamać można było ręce i zapłakać 
w obliczu niemal totalnej ruiny portu gdym 
skiego.

Przed wojną posiadaliśmy jeden wielki port 
morski, dziś mamy ich trzy. Wprawdzie 
w tej chwili reprezentują nas na arenie mię­
dzynarodowej tylko Gdynia i Gdańsk, ale jak 
one przed rokiem, tak teraz

Szczecin zaczyna stawiać pierwsze kroki 
Zaczęło się od statków przywożących repa 
triantów z Niemiec, a w drodze powrotnej za­
bierających wysiedlanych z Polski Niemców, 
później ruszyły Odrą ze Śląska do Szczecina 
pierwsze barki z węglem, wykorzystując ten 
najtańszy środek' lokomocji — drogę wodną 
i wskazując, czym Szczecin ma być dla Polski 
w przyszłości: portem węglowym. Wydaje się 
zresztą, że w przyszłości Gdynia i Gdańsk 
z jednej, a Szczecin z drugiej strony podzielą 
się rolami i obsługiwać będą swoje zaplecza: 
Gdynia i Gdańsk dorzecze Wisły, Szczecin 
dorzecze Odry i Warty, na razie bowiem oba 
czynne nasze porty spełniają funkcję portu 
uniwersalnego.

Może symboliczne znaczenie miał w rok 
po rozpoczęciu pracy portu gdańskiego 
i gdyńskiego pierwszy zjazd nowo założonego 
Związku Gospodarczego Miast Morskich, bę­
dącego zespoleniem 18 miast portowych wy­
brzeża. Rola tego związku, jak to powiedział 
minister Jędrychowski, dążącego do czynne­
go współżycia wybrzeża z całą Rzeczpospo­
litą, powinna się zapisać pozytywnym rezul­
tatem w historii naszego państwa — bowiem 
problem stworzenia trwałej spójni wybrzeża 
z resztą kraju jest zagadnieniem pierwszo­
rzędnej wagi.

Pełni ufności wchodzimy w drugi rok dzia­
łalności naszych portów Gdyni i Gdańska. 
Wierzymy, że „tu, na Polskim Bałtyku, na 
długiej linii łączącej Gdańsk przez Gdynię 
ze Szczecinem, istnieje wykuta krwią i pracą 
Polski, znojem walk historycznych z nawalą 
krzyżacko-germańską stalowa oś, około któ­
rej pragniemy i możemy obrócić jak na za­
wiasie strukturę gospodarczą naszych ziem 
o 90 stopni". Wiarą, że tak będzie i usilną 
pracą nad realizowaniem myśli morskiej za­
dokumentuje naród polski słuszność tych 
słów. Ryszard Prochoń

Waszyngton (API). Nowy ambasador jugo­
słowiański w Waszyngtonie, Saba kasanowicz 
oświadczył na konferencji prasowej, że Jugosła­
wia nigdy się nie zgodzi na umiędzynarodowienie 
Triestu, proponuje natomiast, by Triest stał się 
siódmą republiką w nowej federacji jugosłowiań­
skiej. Triest otrzyma statut całkowicie demokra­
tyczny, który mógłby być zagwarantowany przez 
Wielką Czwórkę? Czechosłowacja. Węgry i kraje 
wschodniej Europy współpracowałyby w admini­
stracji portu Triestu, przy czym Jugosławia zga­
dza się na umiędzynarodowienie samego portu.

Praga (API). Prasa czeska porusza w związku 
ze zbliżającą się konferencją pokojową sprawę 
Triestu. Gazety podkreślają znaczenie Triestu 
jako portu eksportowego w kierunku południo­
wym i wschodnim i piszą: „jeżeli Triest przy­

znany będzie Jugosławii, bratni naród Jugosławii 
przydzieliłby Czechosłowacji wolną strefę w tym 
porcie, có dałoby naszemu krajowi wiele korzyści. 
Umiędzynarodowienie Triestu nie zagwarantuje 
nam takiego stanu rzeczy.

Paryż (API). Przywódca socjalistów włoskich 
Piętro Nenni przebywający obecnie w Oslo o- 
świadczył korespondentom prasowym, że celem 
jego wizyty w Norwegii jest odbycie rozmowy 
z norweskim ministrem spraw zagranicznych i 
nawiązanie" kontaktu z socjalistami norweskimi. 
Nenni . uważa, że warunki traktatu pokojowego 
dotyczące Triestu są niesprawiedliwe. Jeżeli kon­
ferencja pokojowa nie sprowadzi żadnych mody­
fikacji, rząd, włoski przedstawi je konstytuancie 
do zatwierdzenia.

Organizacja „Hagan" przygotowywała sabotaże
Dalsze szczegóły zamachu bombowego w PaSesiynie

Londyn (obsł. wł.). Według ostatnio nade- 
szłych informacyj w wyniku zamachu bombowe­
go w Palestynie 50 osób zostało zabitych, 50 dal­
szych zaginęło, a 53'osoby są poważnie ranne. 
Oddziały wojska brytyjskiego pracują nad wy­
dobyciem zwłok z ruin wysadzonego w powie­
trze ładunkiem dynamitu’skrzydła hotelu, w któ­
rym mieściła się główna kwatera wojsk brytyj­
skich oraz sekretariat zarządu Palestyny. Wśród 
zabitych znajduje się dużo urzędników brytyj­
skich i członków brytyjskiego personelu wojsko­
wego. Jeden z oficerów brytyjskich oświadczył, 
iż zdaniem jego zamach dokonany został przez 
jedną z nieuznanych organizacyj żydowskich 
a mianowicie przez „Irgund zwei Lewi" albo 
„Stern".

W Palestynie zniesiono godzinę policyjną, któ­
ra obowiązywała w mieście od chwili zamachu. 
Przywódcy agencji żydowskiej i żydowskiej rady 
narodowej wydali oświadczenie, w którym potę­
piają tę, jak to nazwają podłą zbrodnię, dokoj, 
naną przez bandę i*wzywają społeczeństwo ży­
dowskie do przeciwstawienia się tym aktom 
gwałtu. Żydowskie pisma na terenie Palestyny 
również ostro potępiają"ten zamach.

Londyn (PAP). Agencja Reutera donosi, że 
straty poniesione w poniedziałek, są najcięższe 
z zadanych podczas ostatniej serii rozruchów.

W dniu 27 grudnia 1945 r. w czasie ataków w 
Jerozolimie i w Tel Avivie zginęło 6 osób. 
W dniu 25 kwietnia rb. zamordowano w Tel 
Avivie 7 żołnierzy brytyjskich. Dwaj z nich zo­
stali zabici podczas' snu. W dniu 16 lipca znisz­
czono przez podłożenie bomb 4 mosty kolejowe 
i 4 mosty drogowe w Palestynie.

Według przypuszczeń sabotażyści należą do 
oddziałów nielegalnej organizacji żydowskiej 
„Hagana".

Dyrektor poczt w Palestynie, Geraid Donald 
Kennedy, który został zabity w czasie wybuchów 
poniedziałkowych liczył 53 lata. Cały czas pełnił 
swą służbę w Palestynie, w marcu ub. r. został 
generalnym dyrektorem poczt.

Londyn (A.PI). Premier Attłee złożył oświad­
czenie w Izbie Gmin, w którym potępił zamach 
w Jerozolimie. Attłee podkreślił, że władze* bry­
tyjskie pódejmą energiczną akcję by położyć 
kres temu stanowi rzeczy.

Prezydent Boliwii
Londyn (PAP). Agencja Reutera donosi, 

że zgodnie z wiadomościami nadeszłymi w ponie­
działek do Nowego Jorku, w Boliwii, gdzie wy­
buchła rewolta antyrządowa, 2000 osób zostało 
zabitych. Powieszono 37-łetniego prezydenta, 
Gualberto Villaroel i zabito kilku ministrów.' Za­
bójstwo prezydenta zostało dokonane nazajutrz 
po powstaniu studentów i starciu, w czasie któ­
rego wojsko zaczęło strzelać do tłumu i studen­
tów.

Rewolucjoniści, którzy obalili reżim Villaroela, 
mianowali już 3 członków nowego gabinetu, na 
czele którego stanął prezes Sądu Najwyższego 
w Boliwii. Pierwszym czynem rządu było wy­
danie dekretu, zwalniającego wszystkich wię­
źniów politycznych i zezwalającego na powrót 
wszystkich wygnańców politycznych.

„Dar Pomorza" wyruszył w podróż
Warszawa (obsł. wł.). Statek szkolny ,Dar 

Pomorza" opuścił port Gdynię. Jest to jego pier­
wsza podróż po W’ojnie. Na pokładzie znajdują 
się uczniowie i kandydaci szkoły morskiej. Sta­
tek żegnali: wiceadmirał Mohuczy, delegat rządu 
Kwiatkowski oraz tłumy publiezności. Statek pły­
nie na pierwszy postój do Kopenhagi następnie 
do Marsylii . i Gibraltaru, a wróci do Polski 
w drugiej połowie paździoru/.,

Warszawa (obsł. wł.) W drodze do Polski 
znajduje się parowiec „Bałtyk' , który od chwil! 
zakończenia wojny nie był jeszcze w Gdyni. 
Wiezie on ładunek towarów UNRRY. Powracają 
do Gdyni również statki „Stalowa Wola" i „Bia­
łystok".

zostać powieszony
Warszawa (obsł. wł.). Według doniesień 

z Boliwii,- poza prezydentem Vilłaroełem zginął 
również jego sekretarz oraz minister propagandy. 
Po ukończonych wałkach nowo utworzony rząd 
wydał odezwę, w której.wzywa do spokoju i je­
dności i obiecuje wskrzeszenie swobód obywa­
telskich i zwolnienie więźniów politycznych.

Londyn (obsł. wł.). W stolicy Boliwii przy­
wrócono spokój. Utworzono nowy gabinet z pre­
zesem Sądu Najwyższego na czele. Wybory od­
będą się w najbliższym czasie. ,

W poniedziałek wieczorem rzecznik departa­
mentu stanu oświadczył, że rząd St. Zjednoczo­
nych przeprowadzi rokowania z innymi republi­
kami Ameryki w sprawie uznania nowego rządu 
boliwijskiego.

Pierwszy dzień rozdziału chleba 
na kartki w Anglii

Londyn (PAP). Dzień 22 lipca był pierwszym 
dniem rozdziału chleba na kartki w Anglii. Mini­
ster aprowizacji John'Strachey zwiedził osobiście 
szereg punktów rozdziału w kilku dzielnicach 
Londynu. Przed jednym ze sklepów rozdzielczych 
doszło do manifestacji przeciwko ministrowi. Ro­
kiety czekające w' kolejce wznosiły okrzyki, żą­
dając zniesienia systemu rozdziału. W Belfaście 
i kilku innych miastach Ulstęru wezwano wojsko 
do rozdziału chleba, ponieważ właściciele skle­
pów spożywczych odmówili rozprowadzenia chle­
ba kartkowego wśród konsumentów. Władze woj­
skowe zorganizowały punkty rozdzielcze w szko­
łach, kośzarach, budynkach publicznych i w ple­
baniach.
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Warszawa otrzymała połączenie z Pragą
Otwarcia !¥Ios3«j 5®orsiato wirskieso

Warszawa (PAP). Stolica przeżywała w po­
niedziałek wielki dzień. Most Poniatowskiego łą­
czący Pragę z Warszawą został oddany do użyt-' 
ku. Warszawa, rozerwana dotychczas na dwie 
części, została mostem Poniatowskiego złączona 
w jedną całość.

Punktualnie o godiz. 10-ej przybył na uroczy­
stość Prezydent Bolesław Bierut, powitany hym­
nem narodowym, Prezydent Bierut przyjął raport 
od dowódcy kompanii honorowej i zajął miejsce 
na trybunie w otoczeniu członków Prezydium 
KRN i członków Rządu. Licznie reprezentowany 
był korpus dyplomatyczny z dziekanem Amba­
sadorem' ZSRR W. Lebiediewem na czele, posło­
wie, radni m. st. Warszawy i przedstawiciele Za­
rządu Miejskiego. Na uroczystość otwarcia mostu 
przybyła specjalna delegacja ze Śląska, licząca 
około 800 osób.

Prezydent m. et. Warszawy ob. Stanisław Toł-

Końcowa faza procesu w Norymberdze
Norymberga (PAP). W poniedziałek rano 

rozprawa przed Trybunałem norymberskim na 
jego 184-tym posiedzeniu wkroczyła w stadium 
końcowe. Ostatne argumenty obrony 5 oskar­
żonych: Hessa, Papena, Speera, Neuratha i 
Fritscha mają jeszcze być przedstawione Trybu­
nałowi. Jednakże nie zabierze to już wiele czasu. 
4 prokuratorów ma rozpocząć ostatnie przemówie­
nia w czwartek. Pierwszy przemawiać będzie sę­
dzia amerykański Jackson, po nim wystąpi sir 
Hartley Shawcross, a następnie prokuratorzy fran­
cuski i radziecki. Obrońca ostatniego z 22 oskar­
żonych — Marcina Bormanna, któfy rzekomo nie 
źyje wystąpi! z zastrzeżeniem, że Trybunał nie

Wyniki doświadczeń z bombą atomową
L o n dyn (PAP). Korespondent Reutera donosi 

z Bikini, że wiceadmirał Blandy, kierujący do­
świadczeniami amerykańskimi z bombą atomową 
zakomunikował, że wypadki śmierci wśród zwie­
rząt, które brały udział w pierwszym doświad­
czeniu z bombą atomową wzrosły w ostatnich 
dniach z 15 do 25”/o oraz, że stan 33% zwierząt, 
które wyszły z próby żywcem jest ciężki. Adm. 
Blandy ujawnił także, że asystenci jego zamie­
rzają przeprowadzić doświadczenia, jaki wpływ 
wywarło promieniowanie na zdolności rozrodcze 
zwierząt.

Asystenci admirała twierdzą, że otrzymanie

Proces Amona Goetha
Warszawa (API). Najbliższym procesem i 

E serii rozpraw przeciwko zbrodniarzom hitlerow­
skim w Polsce, będzie proces Amona Goetha w 
Krakowie, który rozpocznie się prawdopodobnie 
w pierwszej połowie sierpnia.

Amon Goeth oskarżony jest o likwidację 
gett w Krakowie, Tarnowie i innych miastach 
woj. krakowskiego, jak również o znęcanie się 
nad więźniami w obozie koncentracyjnym w Pła- 
ezowie, którego był komendantem. W związku 
z akcją Goetha straciło życie wiele obywateli 
polskich w przeważającej większości , Żydów, 
przed sądem w Krakowie przewinie się kilkudzie­
sięciu świadków, jak również odczytane zostaną 
zeznania tych świadków, którzy znajdują się w 
anglosaskich strefach okupacyjnych w Niem­
czech. Z zebranych już dzisiaj materiałów dowo­
dowych można stwierdzić, że stosowane przez 
Goetha metody wyróżniały się swą brutalnością 
i sadyzmem i przekraczały nawet niekiedy me­
tody, stosowane w Oświęcimiu i innych obozach 
koncentracyjnych.

Odłożenie generalnego zgromadzenia 
ONZ

Nowy Jork (PAP). Podano do wiadomości, 
że generalne zgromadzenie ONZ będzie odłożone 
do dnia 23 września, zgodnie z propozycją, wy­
suniętą podczas konferencji ministrów spraw za­
granicznych w Paryżu.

wiński, zwracając się do Głowy Państwa, Prezy­
denta Bieruta, złożył następujący meldunek:

„Obywatelu Prezydencie! Meldując w imieniu 
Warszawy o zakończeniu na dzień. dzisiejszego 
święta, tego ważnego dla odbudowy Warszawy 
dzieła, proszę Cię — o przyjęcie mostu Ponia­
towskiego i oddanie go do użytku ludności na­
szej stolicy. Zechciej, Obywatelu Prezydencie, 
uważać to osiągnięcie za rzetelny wkład Biura 
Odbudowy Stolicy i wszystkich ofiarnych wyko­
nawców w wielkie dzieło odbudowy nowej Pol­
ski, której drogę rozwoju wytyczają historyczne 
wskazania Manifestu Polskiego Komitetu Wy­
zwolenia Narodowego.

Po przemówieniu, ob. Bolesław Bierut dokonał 
odsłonięcia tablicy pamiątkowej, wmurowanej 
od strony Warszawy w wieżę po prawej stronie 
mostu. Na tablicy widnieje napis:

„Most im ks. Józefa Poniatowskiego, zniszczo-

ma prawa sądzenia go zaocznie. Przewodniczą­
cy jednakże odrzuci! to zastrzeżenie, stwierdzając, 
że sprawa została przesądzona w listopadzie. 
Obrońca zaznaczył, że Bormann pozostawał w 
cieniu w chwilach największej świetności'Reichu. 
Nikt nie może wiedzieć, co odpowiedziałby Bor­
mann na twierdzenia tych oskarżonych, którzy 
z pewnych względów zrzucali całą winę na jego 
barki.

Obrońca Papena starał się oświetlić rolę jego, 
jako człowieka, pragnącego wnieść pewne umiar­
kowanie do rządów Hitlera, ale który był bez­
radny wobec biegu wypadków.

danych w tym względzie wymagać będzie długo­
letnich doświadczeń. Kapitan Shields Warren 
z marynarki amerykańskiej zaznaczył, że pewne 
dane wskazują na to, że penicylina oraz transfuzja 
krwi przynoszą ulgę, zwierzętom, które wystawio­
ne były na działanie energii atomowej. Choroba 
wywołana promieniowaniem substancji bomby 
atomowej nie wywołuje bólów. Zwierzęta znaj­
dujące się w lagunie 'Bikini zaczynają tracić 
uw-łosienie, podobnie jak wielu mieszkańców 
miast japońskich, na które spadły bomby ato­
mowe.

Zgon Jamesa Mastona
Londyn (API). W dniu wczorajszym zmarl 

wybitny działacz lewicowy i przywódca nieza­
leżnej partii pracy James Maxton. Maxton był 
początkowo konserwatystą; lecz bardzo prędko 
stał się zwolennikiem idei socjalistycznej. Był on 
jednym z najpopularniejszych ludzi jacy kiedy­
kolwiek zasiadali w parlamencie angielskim.

Okręty amerykańskie dla Chin
Londyn (PAP). Agencja Reutera donosi, że 

8 okrętów wojennych, zaofiarowanych Chinom 
przez rząd Stanów Zjednoczonych, przybyło do 
Nankinu, pod dowództwem komandora Lin Chun 
Lin. Są to: 2 kontrtorpedowce, 4'poławiacze min 
i 2 łodzie podwodne.

Niemcy pod opieką Narodów 
Zjednoczonych

Duesseldorf (ZAP). W Związku Związ­
ków Zawodowych w zachodnich Niemczech dy­
skutują nad nowym planem, który według orze­
czenia Niemców wyraża konstruktywną wolę za­
bezpieczenia pokoju europejskiego. Związkowcy 
życzą sobie, ażeby na miejscu agresywnego pań­
stwa narodowego powstało państwo pacyfistycz­
ne z rządem międzynarodowym (Intemationaler 
Verwaltumgsstaat), które nie tylko miałoby kon­
stytucję przystosowaną do Organizacji Narodów 
Zjednoczonych, ale też, za zgodą wszystkich 
Sprzymierzonych zostałoby oddane ochronie or­
ganizacji Narodów Zjednoczonych.

ny przez Niemców w r. 1944, oddany do użytku 
publicznego w drugą rocznicę Odrodzenia Polski 
Ludowej dnia 22 lipca 1946 r., gdy Prezydentem 
K. R. N. byl Bolesław Bierut, Prezesem Rady Mi­
nistrów — Edward Osóbka-Morawski, Ministrem 
Odbudowy — Michał Kaczorowski, Prezydentem 
miasta stołecznego Warszawy — St. Tołwiński, 
kierownikiem Biura Odbudowy stolicy — inż. 
arch. Roman Piotrowski. — Odbudowany w cza­
sie — lipiec 1945 r. — lipiec 1946 r. przez Biuro 
Odbudowy Stolicy — częściowo jako dar ludu 
śląskiego dla swojej stolicy Warszawy, silanu 
robotników, inżynierów, Techników warszawskich 
i śląskich, według projektu i pod nadzorem próf. 
dr. inż. Stanisława Hempla. Budowę wykonało 
Państw. Przedsiębiorstwo Budowy Mostów i 
Konetrukcyj Stalowych „Mostostal", działające 
w ramach Centr. Żarz. Przemysłu Metalowego 
Min. Przemysłu".

Z kolei następuje dekoracja zasłużonych inży­
nierów, techników, robotników i pracowników 
umysłowych, którzy przyczynili się do rekordowo 
szybkiej odbudowy mostu.

Prezydent Bierut zbliżył się następnie w oto­
czeniu najwyższych dostojników Państwa do ho-' 
norowej wstęgi. Dziekan Generalny Wojsk Pol­
skich ks. pik. Warchałoweki w asyście ks. ppłk. 
Pyszkowskiego dokonał poświęcenia mostu, po­
czerń Prezydent Bierut przeciął wstęgę przy 
dźwiękach Hymnu Narodowego i razem z otocze­
niem udał się na stronę praską, celem wzięcia 
udziału w uroczystości złożenia wieńców na gro­
bie bohaterów 10 pułku piechoty, 4-ej dywizji im. 
J. Kilińskiego, poległych w walkach nad Wi­
słą, o wyzwolenie Warszawy dnia 16. IX. 1944 r.

Po złożeniu wieńców od Naczelnego Dowódz­
twa Wojsk Polskich i Rady Narodowej m. st. 
Warszawy, uczestnicy uroczystości zajęli miej­
sca w przygotowanych i odświętnie udekorowa-' 
nych wagonach tramwajowych, będących darem 
dla stolicy od miasta 'Wrocławia i przejechali na 
stronę warszawską.

Ludność zgromadzona wzdłuż chodników zgo­
towała przejeżdżającym w tramwajach długo­
trwałą, serdeczną i radosną owację. Prezydent 
Bierut odpowiadał zebranym tłumom, wznosząc 
okrzyki na cześć bohaterskiej Warszawy i jej 
niestrudzonej i niepokonanej ludności.

Wagon prowadzili Prezydent m. st. Warszawy 
Tołwiński i naczelny dyr. Tramwajów Miejskich 
inż. Kubalski.

Na zakończenie uroczystości Prezydent Bole­
sław Bierut w otoczeniu Premiera i Marszalka 
Polski przyjął potężną, barwną i żywą defiladę 
uczestników Zlotu Związku Walki Młodych.

Warszawa (obsł. wł.). Natychmiast po za­
kończeniu prac związanych z odbudową mostu Po­
niatowskiego rozpoczęte zostały przygotowania 
do odbudowy mostu Kierbedzia.

Citrine o niemieckich związkach 
zawodowych

Berlin (API). Sir Walter Citrine, przewod­
niczący delegacji Światowej Federacji Związków 
Zawodowych, która badała sytuację związków 
zawodowych w Niemczech, oświadczył dziś na 
konferencji prasowej, że zorganizowany ruch ro­
botniczy obejmuje 4f5 miliona związkowców we 
wszystkich strefach okupacyjnych. Dodał on, iż 
wyniki badań delegacji zostały przekazane de­
partamentowi siły roboczej przy Sojuszniczej 
Radzie Kontroli w Berlinie. Sir Walter podkreślił, 
że proces denazifikacji niemieckich związków -za­
wodowych nie jest jeszcze zakończony i wezwał 
związkowców niemieckich do udzielenia pomocy 
w oczyszczaniu ich kadr z hitlerowców.
Strajk kupujących w Nowym Jorku
Nowy Jork (PAP). Agencja Reutera donosi, 

że komitet reprezentujący 70 różnych organizacji 
wezwał mieszkańców Nowego Jorku do strajku 
kupujących we wtorek, co jest protestem prze­
ciw wzrastaniu cen. Zorganizowano szereg dm 

. monstracji, w czasie których wezwano ludność 
do niekupowania podczaszego strajkowego dnia 
niczego, prócz najniezbędniejszych rzeczy.

W agitacji przedstrajkowej duży udział biorą 
aktorzy i przeróżne gwiazdy nowojorskie. W ślad 
za Nowym Jorkiem idą inne miasta amerykań­
skie.

Prasa jugosłowiańska o Polsce
Belgrad (PAP) Prasa jugosłowiańska p©_ 

święcą wiele miejsca Polskiemu Świętu Narodo­
wemu 22 lipca. Dziennik belgradzki „Borba" w 
artykule wstępnym podaje historię walk narodu 
polskiego o wolność i demokrację. Równi©/ 
dziennik belgradzki „Polityka" w artykule pc- 
święconym dniu 22 lipca w Polsce pisze m ia.: 
„Witamy dzień 22 lipca jako Święto Wolności 
Polski. W tym dniu naród polski wkroczył na 
nową drogę życiową. Dzień utworzenia PKWN 22 
lipca 1944 r. jest dniem, w którym zalegalizowano 
tymczasowy parlament KRN, dając pierwsze ofi­
cjalne podstawy ustroju państwowego Polski",

Odkrycie zabytku architektonicznego 
# ua Skałce
Kraków (PAP). Prof. A. Szyszko Bohusz 

przeprowadził szczegółowe badania terenu okala­
jącego kościół oo. Paulinów na Skałce, miejscu 
śmierci św. Stanisława Szczepano-wskiego. Kościół 
ten obecnie mieści w swych podziemiach sławną 
kryptę zasłużonych. Już prace wstępne wyka­
zały, iż do obecnego kościoła na Skałce przy­
legają bezpośrednio szczątki murów i fundamen­
tów pierwotnego gotyckiego kościoła, który uległ 
zniszczeniu około 1760 r. po zbudowaniu istnieją­
cej obecnie świątyni. Sądzono dotychczas, H 
świątynia ta będąca jednym z najpiękniejszych 
zabytków polskiego baroku stanęła na miejscu 
dawnego gotyckiego kościoła. Dopiero poprze­
dzone długotrwałymi dociekaniami badania prox. 
Szyszko-Bohusza wykazały, iż hipoteza ta jest 
mylna, istniejący bowiem do dzisiaj kościół oo. 
Paulinów zbudowano obok dawnego, szczątki 
którego odkopano już w ciągu niewielu dni pra­
wie w całości.

Po odkopaniu wielobocznego prezbiterium, na­
trafiono w głębi na niewielką rotundę o średnicy 
około 4 m. Jest to prawdopodobnie miejsce, na 
którym zginął właśnie św. Stanisław Szczepanów- 
ski. Dalsze prace pozwolą odkryć prawdopodo­
bnie całe wnętrze tego niezwykłego architekto- 
niczogo zabytku.
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Agencje i ruJio Jono«q»
— W Luksemburgu odbędzie się doroczny kon­

gres międzynarodowej federacji piłki nożnej. W 
kongresie wezmą udział delegaci 30 państw.

— Do Rzymu przybyła delegacja Arabów, któ­
ra zamierza przedstawić Papieżowi sprawę Pale­
styny.

— Do dnia 1 Plpca zradiofonizowano w woj. 
śląsko-dąbrowskim 77 wsi, w których zainstalo­
wano 2.506 głośników mieszkaniowych. Do koń­
ca lipca radiofonizacja obejmie dalsze 25 wsi.

— 100 członków Izby Gmin ma złożyć na 
czwartkowym posiedzeniu pismo protestacyjna 
przeciw decyzjom konferencji paryskiej pozo­
stawienia przy Właszech południowego Tyrolu.

— W Singapore kilka tysięcy robotników roz­
poczęło strajk po nieudanych pertraktacjach o 
zwyżkę płac.

— Trybunał australijski po raz pierwszy w hi­
storii wytoczył sprawę o zdradę stanu. Przed 
Trybunałem stanie Charles Cousens, który współ­
pracował z Japończykami przemawiając przez 
radio w Tokio. Proces rozpocznie się prawdo­
podobnie 6 sierpnia.

— W Atenach sąd specjalny skazał 24 noto­
rycznych kolaboracjonietów na karę śmierci. 
Grecki minister sprawiedliwości Hatzipanos za­
mienił im karę śmierci na dożywotnie więzienie.

— W Indonezji anglo-holenderskie wojska kon­
tynuują walkę przeciw Indonezyjczykom w re­
jonie Batawii, Samarang i Surabaja.

— W jednej z miejscowości w Holandii odbyły 
się manewry wojsk holenderskich przeznaczo­
nych do wysłania do Indonezji.

— St. Zjednoczone otworzyły rządowi holen­
derskiemu kredyt w wysokości 100 mil. dola­
rów na zakup demobilu amerykańskiego.

— Do Warszawy przybyła bułgarska delegacja 
handlowa celem nawiązania kontaktu z polskimi 
spółdzielniami i zawarcia z nimi umów handlo­
wych.

— W dniu 21 lipca otwarto 6 mostów kolejo­
wych na Odrze. Budowy mostów dokonała Dy­
rekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Katowi­
cach. Prace nad odbudową przeprowadzone zo­
stały przez hutę „Pokój" w ciągu pół roku.

— Rządbrytyjski obradujenad* 1 projektem amery­
kańskim traktowania Niemiec jako całości gospo­
darczej.

JANUSZ MILCZ-L1KOWSKI ' (10)

MAJOR SZCZERBIEC
Szczerbiec przewidywał, że w momencie, kiedy 

Ukraińcy odnajdą właz, będzie na tyle czasu, 
aby cicho podejść pod klapę, nagle przeciąć linę, 
i- następnie uchyliwszy ją, wyrzucić na wierzch 
wiązkę granatów. Frzewidywał, że taki niespo­
dziewany wybuch spowoduje niesłychane zamie­
szanie, z czego będzie mogło skorzystać trzech 
pierwszych chłopców pod dowództwem Jasia i 
wyskoczyć na zewnątrz, ostrzeliwując się na 
wszystkie strony z automatów. Pod tą osłoną 
może wydostać się reszta, a dalej... jak Bóg da... 
byle, jeśli zginąć, to -na wolnym powietrzu, z 
bronią w ręku.

Tymczasem Ukraińcy hałasowali coraz żywiej. 
'Jeden z chłopców rozumiał coś nie coś ich ję­
zyka. Podszedł pod sam otwór nadsłuchując.

— Gadają — składał szeptem sprawozdanie — 
że tutaj ktoś się skrył... O!... Jeden mówi, że tu­
taj napewno jest schowane złoto...

Tymczasem poszukujący odwalali stertę 
skrzyń, którymi było zawalone ukryte wejście. 
U samego wylotu czekał już Jasio z wiązką gra­
natów hasła rozpoczęcia akcji. Moment ten nad­
chodził nieuchronnie. Jeden z powstańców drżą­
cą ręką wyszukał dłoń Szczerbca i ująwszy ją, 
zacisnął silnie palce.

— Spokojnie... — powiedział Szczerbiec — na­
wet śmierci nie trzeba się bać, a przecież może­
my się jeszcze wydostać...

— Tak... — odpowiedział w ciemności szept — 
ale to właśnie ja rozsypałem kaszę... i dlatego 
Ukraińcy znaleźli...

— Nie martw się, synu... ręka Opatrzności czu­
wa nad ufającymi w Bogu.

Chłopiec wypuścił dłoń Szczerbca i uczyniw­
szy znak krzyża oparł się o ścianę. Panowała 
głucha cisza i 6łychać tylko było nerwowe odde­
chy powstańców i te... niepokojące hałasy... tam 
na górze...

Wtem, jakby gdzieś w dużej odległości, do­
szedł poprzez podziemie rozkazujący po niemiec­
ku glos, wzywający na zbiórkę. Ukraińcy zaprze­
stali poszukiwań. W piwnicy zapanowało od­
prężenie. „Ta" chwila odwlekła się.

W międzyczasie, korzystając z przerwy, kazał 
Szczerbiec porobić trzy wiązki granatów. Były to 
niemieckie, z drewnianą rękojeścią, przeto było 
je łatwo powiązać posiadanym drutem.

Tymczasem wprawiony już do słuchania przez 
grube mury — słuch Szczerbca, natężył się w nad­
słuchiwaniu jakiegoś nowego, nieznanego do-, 
tychczas odgłosu. Przez pokłady ziemi, zrazu nie­
wyraźny, potem coraz wyraźniejszy, dochodził 
szmer kroków idącego tłumu ludzi. To nie zwy­
kła, codzienna egzekucja. To nie stopięćdziesiąt, 
lecz parę tysięcy łudzi.

Niemcy głośno wykrzykiwali rozkazy.
— H-a-a-a-I-t I H-a-a-a-l-t I

Stanęli. Nawet tu, na kilkadziesiąt metrów, sły­
chać było każdy pojedynczy głos.

— Vorwartsi Vorwarts! — krzyczeli Niemcy
i znowu za chwilę: —- Hali! Haiti -

Na podwórze wprowadzono pierwszą grupę 
dwudziestu. Nim się zorientbąyali co ich czeka, 
zagrzmialy ustawione w narożnikach dziedzińca 
karabiny maszynowe. Kanonada stale ponawiana 
w krótkich odstępach trwała kilkanaście minut. 
Potem ustały strzały, a przez powłokę ziemi 
dały się słyszeć chrapliwe głosy Ukraińców usu­
wających ciała pomordowanych.

Zapadła denerwująca cisza. Chłopcy w podzie­
miu przyzwyczaili się nieco do stałych egzekucyj, 
jednak podświadomie każdy z nich wyczuwał, że 
stanie się, coś niecodziennego.

Minęło kilkanaście minut.
Szczerbiec usłyszał przytłumione, jednakże bar­

dzo wyraźne wrzaski Niemców. Choć czasem nie. 
zrozumiałe były dla niego, domyślał sie jednak 
właściwego znaczenia.

— Vorwartsl... Verfluchte Połlakenl... Vor- 
wńrtsl...

Zdawał sobie sprawę, że ilość prowadzonych 
jest bardzo duża. Stąd ogarnia! serce niepokój, 
a pulsujące tętno podchodziło pod same gardło. 
Niemcy musieli mieć zbrodnicze zamiary...

— Chłopcy — powiedział, siląc się na spokój 
Szczerbiec — przed nami... tak mi się zdaje... 
stoi jakieś niebezpieczeństwo. Co...? nie jestem 
w stanie powiedzieć... Ja nie wiem, ale to czuję.,. 
musimy zachować spokój. Nie poddawać się 
w żadnym wypadku panice... r

Tymczasem Niemcy wespół z Ukraińcami wpę­
dzali tłumy cywilnej ludności do hal pofabrycz-

nych. Pijani żołdacy wykrzykiwali przy tyn> 
ordynarne przekleństwa. Trwało to pół godziny. 
Potem z wielkim hałasem zamknięto wiejkm 
wrota.

Chłopcy czekali, rozumiejąc po dochodzącyo 
odgłosach co się dzieje, z niepokojem na dalsze 
wypadki. Mijał czas, powoli ciekły minuty, z któ­
rych każda nasączona była czerwoną, szkarłatną 
krwią, a jakoś nie można było wywnioskować, 
co zamierzają Niemcy. — Dopiero nagły, splą­
tany tysiącem głosów — okrzyk rozpaczy uwię- 
zionego tłumu dał znak o zamiarach Niemców. 
W tym rozpacznym krzyku życia, w trwodze 
przed śmiercią wyczuli ukryci powstańcy znak 
śmierci potwornej.

Już trzaskały oblane benzyną drewniane ru­
sztowania fabrycznego dachu. Niemcy podpali-' 
budynek.

Tymczasem napór tłumu wyważył bramę. 
panicznym strachu rzuciła się ludność do wyj­
ścia. Zagrały ponurym terkotem ustawione za­
wczasu naprzeciw karabiny maszynowe. Siekły 
bezustanną kanonadą, tworząc zwał drgający011' 
jeszcze żywych ciał.

Tymczasem wewnątrz znajdowało się parę be­
czek beijzyny. W końcu i one trysnęły jasnyo 
płomieniem, rozlewając się morzem ognia wśrou 
skazanego na śmierć tłumu. Ludzie zapłonęli ży­
wą pochodnią Nerona.

Coraz wolniej pracowały karabiny maszynowo, 
coraz słabsze były okrzyki bólu i trwogi, a »“ 
budynkiem śmierci potężniał łopot niszczącego 
ognia. Trzaskały belki, płonął dach, a płomień a 
obejmowały coraz to nową część kompleksu b’-' 
dynków. (Ciąg dalszy nastąpił-
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Środa, dnia 24 lipca 1S46 rokn
. Kalendarz rzymsko-katolicki — Krystyny

Kalendarz słowiański — Wojciechy

Czwartek, dnia 25 lipca 1940 roku
Kalendarz rzymsko-katolicki — Jakuba ap.
Kalendarz słowiański — Nieznamierza

jggha poznańskich wydarzeń
(c) Dnia 20 bm. w godzinach rannych wydarzył 

się -wypadek przy ul. Marcelińskiej 36. Zawala­
jące się rusztowanie spowodowało poturbowanie 
trzech murarzy: Józefa Smoczyka, Wojciecha 
Kwocza i Feliksa Okupniaka. Badanie lekarskie 
w Szpitalu Przemienienia Pańskiego pozwoliło 
ustalić, że Kwocz doznał złamania żeber i wstrzą­
su mózgu, a Smoczyk potłuczenia miednicy i krę­
gosłupa. Okupniak udał się do domu po nałoże­
niu opatrunku.

Wydział Zdrowia podaje do wiadomości, 
osoby szczepione po raz pierwszy w ostatnich ty­
godniach przeciw durowi brzusznemu, a podle­
gające powtórnemu szczepieniu, winny się zgło­
sić w właściwych punktach szczepienia w piątek, 
dnia 26 bm. w godz. od 15—18-tej,

Zdjąć plakaty z murów
Mimo kilkakrotnych komunikatów dotyczących 

zakazu naklejania plakatów na murach domów 
i parkanach kolporterzy afiszów nie przestrzegają 
odpowiednich rozporządzeń, oszpecając tym sa­
mym miasto. W ostatnim czasie — już po akcji, 
referendum — pojawiło 6ię na murach szereg pla­
katów reklamujących rozmaite imprezy artysty­
czne oraz zgromadzenia publiczne.

Wobec takiego stanu rzeczy Prezydent stół. m. 
Poznania wzywa właścicieli i administratorów do 

-natychmiastowego usunięcia wszelkich afiszów7 
lub ich resztek z murów domów.

Przypominamy równocześnie, że w myśl obo­
wiązujących przepisów porządkowych winni nie­
przestrzegania rozporządzenia zostaną pociągnięci 
do odpowiedzialności karno-administracyjnej.

Wycieczki na Święto Morza
(p) W dniach 27 i 28 bm. przypada doroczne 

Święto Morza, obchodzone szczególnie uroczyście 
na polskim wybrzeżu. Na Święto Morza wyruszy 
z Poznania nad Bałtyk szereg wycieczek.

Liga Morska uzyskała na przejazd nad morze 
do Gdyni, Gdańska, Szczecina i Elbląga indywi­
dualne zniżki 50% za przejazd kolejowy, za kar­
tami uczestnictwa, ostemplowanymi przez Ligę 
Morską. Zgłoszenia na karty przyjmuje Zarząd 
L. M. w Poznaniu, ul. Fredry . 7.

Ponadto z Poznania odejdzie pociąg popularny 
do Gdyni.

Polskie Biuro Podróży „Orbis" organizuje dwie 
wycieczki. Pierwsza do Gdyni. Wyjazd 26 bm. 
wieczorem —* powrót 29 bm. rano. Druga do 
Szczecina -—wyjedzie 27 bm. rano a wróci 29 bm. 
•wieczorem. Koszt udziału w wycieczce do Gdyni 
wyniesie 400 zł łącznie z kartą uczestnictwa 
i zwiedzeniem Oliwy a w wycieczce do Szczecina 
— 290 zł, łącznie z kartą uczestnictwa i zwiedze­
niem miasta. Zapisy na wycieczki przyjmuje 
„Orbis" codziennie w biurach przy placu Wolno­
ści 3 do godz. 18-tej.

Pracowity urlop 
„Kukułki Poznańskiej'*

Zespół popularnego Klubu Literackiego „Kukuł­
ka Poznańska" korzystając z dwumiesięczne] 
przerwy w działalności na terenie Poznania, 
odwiedza miasta Wielkopolski, Ziemi Lubuskiej 
i Pomorza, z programem złożonym z aktualnych 
satyr, piosenek i perełek humoru. Występy klubu 
spotykają się wszędzie z gorącym i entuzjastycz­
nym przyjęciem ze względu na wysoki poziom 
artystyczny programu i doskonale dobrany ze­
spół wykonawców. Po występach w Krzyżu, 
Trzciance, Pile, Złotowie, Gorzowie i Bydgoszczy 
udaje się „Kukułka Poznańska" w najbliższych 
dniach cło Czarnkowa, Chodzieży, Wągrowca 
i Rogoźna. W początkach sierpnia przewidziany 
je-st wyjazd do Inowrocławia, Torunia, Ciecho- 
cinka, Grudziądza, Gniezna, Żnina itd.

Jak widzimy, „kukułkarze" spędzają swój urlop 
pracowicie, wypoczywając, a zarazem dając in­
nym godziwą i kulturalną rozrywkę.

Odpowiodcsmr eayłelnikom
Aleksocha — Nowa Sól. Po dokonaniu niezjiacz- | później

nych skróceń reportaż zamieścimy w najbliz- _ Poznań.'Towarzystwo
ezych dniach.

Stanisław Wypych — Mieszków. List z adresem 
lekarza otrzyma Pan w ciągu tygodnia. W spra­
wie zaginionej siostry radzimy zwrocie się do 
Polskiego Czerwonego Krzyża, Okręgu Wielko­
polskiego, Poznań, ul. Asnyka 5.

Stanisław Kowalski — Poznań. Myśmy/ się 
wszyscy ucieszyli, gdy nadeszły wyniki ekspe- 
rymentu na Atolu Bikini. Ma Pan słusznosc — 
strach żyć na święcie, gdy wokoło najtęższe 
mózgi wymyślają coraz to potworniejsze rodzaje
broni _  a wszystko, by najracjonalniej usmier-
cać swych bliźnich.

P. P. R. List Pana nie wstrząsnął naszym su- 
mieniem. Nie jesteśmy naiwni, jak to nam Pan- 
zarzuca. Niech Pan głęboko nad opisanymi pro- 
blemami pomyśli, a przekona się wreszcie, ze po 
wielu latach stanie się jasne wszystkim to, czego 
dzisiaj Pan nie rozumie.

Hop — Poznań. Pisze Pan o „gnotach" a przy­
syła rzemień. Nie możemy wyobrazić sobie, jak 
potrafi zmieścić się w małym papierosie żebro 
świni albo końskie kopyto. Czy Pan czasem nie 
przesadził?

Franciszek Mańkowski — Poznań-Antoninek.
O pracy wychodźtwa polskiego pisać będziemy

W Poznaniu wydano 30 tys. par butów z UNRRY
W Domu Starców przy ul. Mostowej 6 w kilku 

magazynach przerobionych z izb mieszkalnyęh, 
piętrzą się worki z cenną zawartością obuwia 
amerykańskiego, nadesłanego do Polski transpor­
tami UNRRY. W workach znajduje się obuwie 
dla dzieci do lat czterech, buty robocze wojsko­
we, pochodzące z demobilu, wreszcie obuwia 
damskie, niejednokrotnie o dość oryginalnych 
fasonach. Jak informuje nas kierownik tych ma­
gazynów p. Władysław Lipiński, wkrótce ma

Nadchodząca niedziela minie w Poznaniu pod 
znakiem „Święta Morza", którego tradycje znane 
są od szeregu lat, a dzisiaj zwłaszcza mają dla 
nas zasadnicze znaczenie. — Komitet obchodu 
przygotowujący od dłuższego czasu program 
Swifta w Poznaniu, ustalił następujące jego ramy:

O godz. 9-tej na pl. Wolności przy ołtarzu go­
lowym odprawiona zostanie msza św.-Po mszy 
nastąpi oficjalne otwarcie uroczystości i przemó-

Powtórne szczenienie nrzeeiwtvfn«sowe wienia wład7- 2 koIei organizacje młodzieżowe . i? ' Zw- Zawodowe uformują dwa pochody, które
z transparentami i z orkiestrami na czele udadzą 
się do Parku Wilsona i na Rynek Wildecki.

Przydział węgla na kartki
Wydział Aprowizacji i Handlu stół. m. Pozna­

nia zawiadamia, że rozpoczyna zaraz wyda­
wanie opału na karty lipcowe I kat.» odcinek 38 
250 kg, odcinek 39-ty 200 kg, razem 450 kg, którą 
to ilość traktować należy jako, przydział’ opału 
przypadający już na zeson zimowy 1946/47.

W związku z tym zakłady pracy złożą w Refe­
racie Opałowym, ul. Kantaka 2, III ptr., pokój 3 
— wykazy imienne pracowników v/ podwójnym 
wykonaniu z podaniem miejsca zamieszkania w 
niżej podanych terminach: urzędy, szkoły i szpi­
tale od dnia 24—27 bm.; inne zakłady pracy na 
literę od A—F od dnia 29—30 bm., od G—K od 
dnia 1—3. 8. br., od L—R od dnia 5—6. 8. br., od 
S—Z od dnia 8—10. 8. br.

Do wykazów pracowników należy dołączyć na 
osobnym arkuszu naklejone odcinki 38 i 39 po 10 
odcinków w rzędzie. Przydział opału otrzymują 
tylko głowy rodziny, główni żywiciele oraz osoby 
samotne zamieszkujące jako sublokatorzy. Upra­
wnieni w myśl powyższego do przydziału opału 
posiadacze kart T kat., pobierający karty żywno­
ściowe za pośrednictwem Opieki Społecznej wzgl. 
bezpośrednio przez Oddział Kart Żywnościowych,
złożą swoje odcinki w miejscu pobierania kart', i szenia niniejszego komunikatu wszelkie zarzą- 
Przydziały opału dla podopiecznych Ośrodków . dzenia dotychczasowe dotyczące zaopatrzenia lu- 
Opieki Społecznej nastąpią zbiorowo na podsta- I dności w węgiel tracą swą ważność.

Dcm wypoczynkowy pracowników 
miejskich w Szklarskiej Porębie

Oprócz dwóch dotychczas czynnych w Szklar­
skiej Porębie domów wypoczynkowych dla pra­
cowników zakładów miejskich („Tramwajówka" 
i „Siła"), w ubiegłym tygodniu otwarty został 
trzeci dom wypoczynkowy „Poznanianka" dla 
pracowników administracji miejskiej. Na uro­
czyste otwarcie wyjechała specjalna delegacja 
z prezydentem Sroką, wiceprezydentami Drabo- 
wiczem i Swierczyńskim, członkami prezydium 
MRN i kolegialnego Zarządu Miasta na czele.

Z wielkim trudem i nakładem kosztów przy­
prowadzono dwa kompletnie wyszabrowane i za­
nieczyszczone budynki do stanu używalności. 
Aktu poświecenia dokonał proboszcz miejscowej 
parafii ks. Sanecki. Prezydent Sroka w swym 
przemówieniu podniósł zasługi obecnych gospo­
darzy Gabrieli Koniecznej i Zygmunta Sierka, 
którzy z całym poświęceniem wywiązali się z na­
łożonych na nich obowiązków. Zarząd miasta 
powiedział Prezydent — znając trudne położenie 
materialne pracowników administracji, stara się 
im ulżyć i w tym celu utworzono trzeci dom wy­
poczynkowy, aby dać możność spędzenia urlo­
pów w pieknej górskiej okolicy przy minimal­
nych kosztach. Dyrektor Zarządu Uzdrowisk ob. 
Potocki podkreślił, że Poznań dotychczas przo­
duje w Szklarskiej Porębie pod względem urzą­
dzenia swoich domów wypoczynkowych i frek­
wencji. O potrzebie stworzenia trzeciego domu 
wypoczynkowego świadczy fakt, że turnusy wy­
poczynkowe są w stu procentach wykorzystane.

(g)

List zamieściliśmy w teczce 
niego skorzystamy.

i we wla­

Uniwersytetów Robotniczych mieści się przy ul. 
Klonowicza 3. Towarzystwo bardzo chętnie przyj­
muje w swe szeregi ludzi, pragnących szczerze 
i sumiennie pracować nad pogłębieniem zdobytej 
wiedzy.

T. K. Starołęka. Sekretariat Uniwersytetu Po­
znańskiego mieści się przy ul. Słowackiego 22. 
Ulica Klonowicza znajduje się na Łazarzu. Zwią­
zek Uczestnil#ów'Walki Zbrojnej o Wolność i De­
mokrację mieści się właśnie pdzy ul. Klonowi­
cza 3.

Wanda Dawidowska. Spokojnie, spokojnie! 
Przyznajemy Pani rację. W Polsce rozmawiać 
będziemy tylko po polsku. Kto ma do nas interes, 
niech się porozumiewa z nąmi w naszym języku. 
Ale nie bądźmy pyszałkami. Anglik będzie jed­
nak z nami rozmawiać po angielsku, Francuz po 
francusku, a my do tego musimy się dostosować. 
Po niemiecku uczyć się musimy, by wiedzieć o 
czym pitsze i mówi wróg. To nie jest nam obo­
jętne. , .,

F. D. Poznań. W tej sprawie musi Pan zwrocie 
się bezpośrednio do Państwowej Szkoły Mor­
skiej, Gdynia-Oksywie. Otrzyma Pan stamtąd 
wyczerpujące informacje i prospekty.

Ta-Pa

nadejść 5I0 Poznania dalsza większa partia 
obuwia.

Wiadomość ta niewątpliwie ucieszy wielu mie­
szkańców miasta, dla, których kupno trwałego 
i mocnego buwia na jesień staje' się wobec szczu­
płych zarobków, problemem. Od kierownika p. 
Lipińskiego dowiadujemy się że dotychczas wy­
dał on już 30 tys. par obuwia wszelkiego rodzaju 
osobom, które złożyły odpowiednie wnioski. Prag­
nie on, by zapas obuwia wynoszący obecnie w

iorza w
Popołudniowe uroczystości rozpocznie audycja 

Polskiego Radia w Poznaniu, z udziałem chóru 
„Lutnia". Sportowcy będą mieli okazję obserwo­
wania finiszu ogólnopolskiego biegu kolarskiego. 
Meta biegu odbywającego się w ramach Święta, 
będzie 6ię znajdować przy ul. Dąbrowskiego.

Najwięcej niespodzianek czeka uczestników 
Święta w Kiekrzu, dokąd będzie można się udać 
samochodami wojskowymi. Na jeziorze w Kie-' 
krzu Yacht-Klub urządzi popisy żeglarskie a mło­
dzież szereg imprez.

\V ciągu dnia odbędzie się zbiórka uliczna na 
fundusz Ligi Morskiej (t)

wie złożonych wykazów za pośrednictwem tych­
że ośrodków. Dla-pobierających karty żywnościo­
we przez Oddział Kart Żywnościowych przydział 
opału nastąpi indywidualnie bezpośrednio w Re­
feracie Opałowym w miarę otrzymanych wyka- | pełnie dobra, więc też 
zów zbiorowych, za okazaniem dowodu osobi­
stego.

Zakłady pracy, które oddadzą wykazy praco­
wników wraz z ustalonymi odcinkami, otrzymają 
na złożone wnioski osobne potwierdzenie złoże­
nia wniosku, zaopatrzone w kolejny numer, który 
należy zachować i przedłożyć przy odbiorze cze­
ków towarowych. Wykazy wniosków, które w 
danym termihie zostaną załatwione, umieszczone 
zostaną każdorazowo w hallu budynku Wydziału 
Aprowizacji i Handlu, ul. Kantaka 2 oraz przy 
wejściu, do Referatu Opałowego, III ptr., pokój 3.
Terminów składania wniosków należy ściśle prze­
strzegać. Po terminie wyznaczonym wnioski nie 
będą przyjmowane.

Przydział niniejszy węgla nie przysługuje po­
siadaczom kart I kat.3którzy objęci są umowami 
zbiorowymi, na podstawie których otrzymują wę­
giel względnie koks deputatowy. Z chwilą ogło

Środa, 23 lipca 1946 
W teatrach poznańskich:

Teatr Wielki: dziś, godz. 19-ta — ,,Kraina uśmiechu” (po 
raz ostatnif; jutro, godz. 19-ta — ,,Zemsta nietoperza”.

Teatr Polski: dziś i futro, godz. 19-ta — ,.Freuda teoria

Teatr Nowy: dzaś i futro, godz. 19 ta — „Rozkoszna dziew­
czyna”.

Teatr Letni: dziś i jutro, godz. 19.30—„Kokosowy interes”.

W kinach poznańskich:
„Apollo” — ,,Pod gołym niebem”; „Bałtyk** — , Nie­

uchwytny Smith”; „Muza” — .Kurhan Małachowski”; 
„Rialto” — „Kala Nag”; „Warta” — . Brutal”.

Początek przedstawień we wszystkich kinach o godz. 16, 
18 i 20-tej. W niedzielę i święta od godz. 14-tej.

Muzeum Wielkopolskie — wystawa fotografiki codziennie 
od godz'. 10—'14-tej,

„Freuda teoria snów*' w Teatrze Polskim
Teatr Polski daje codziennie komedię pt. , Freuda teoria 

snów”, A, Cwojdzińskiego z gościnnym udz: 
pary artystów scen warszawskich i łódzkich 
nówny i ‘Jana Kreczmara.

„Freuda teoria snów” ze względu na swą

akomitej

iezwykłą treść
ykon-awców J. Romanównę i 'J, Kreczmara 

wzbudza zainteresowanie publiczności poznańskiej.
J. Rom.anówna i J. Kreczmar to znakomita para aktorów 

młodego pokolenia.

Teatr Letni
Dziś i codziennie o godz, 19.30 grana jest zabawna i melo­

dyjna komedia muzyczna , Kokosowy interes”,'"na której 
widownia bawi sie doskonale. W próbach wesoła komedia 
ze ślicznymi melodiami Benatzky‘ego „Moja siostra i j*" do 
polskiego tekstu Tuwima i Hemaira.

KOMUNIKATY
Zainteresowani życiem P. P. S. w dzielnicy Ła­

zarz i Górczyn proszeni są o przybycie do lokalu 
partyjnego przy ul. Limanowskiego 24 codziennie 
w godz. od 17—19-tej.

Zarząd Sekcji Kioskarzy Iiyv. Wojennych, Koło 
Poznań podaje do wiadomości, że dzisiaj o godz. 
16-tej odbędzie się zebranie sekcji w lokalu 
ob. Hoffmanna przy ul. Wierzbięcice. '

Zebrania w dniu 25 lipca
OM TUR — Koło Śródmieście — godz. 19-ta w świ-etlicy 

P. P. S., ul. Młyńska 13.

wyrobów bakelitowych
CełejewsRS i StanisławsKi
Warszawa - Praga, ul. Stalowa L 15, teł. 477.

Wytwarza wszelkie wyroby z bakelitu. 
SPECJALNOŚĆ: galanteria kosmetyczna, perfu­
meryjna, zakrętki do słoi wszelkich wymiarów 

oraz artykuły techniczne.

Wladysław Lipiński
kierownik magazynów obuwia

magazynach blisko 7 tys. par, został jak naj­
spieszniej wydany i dlatego wzywa te osoby, 
które swego czasu złożyły na obuwie wnioski, 

zgłosiły się niezwłocz- 
nie po ich odbiór. V/. 
składnicy nie ma obec-i 
nie wielkiego ruchu, 
zatym każdy obuwia 
może swobodnie do­
brać.

Kto jeszcze nie o 
trzymał przydziału, a 
ma uzasadnione ku te­
mu powody, winien, 
złożyć niezwłocznie 
wniosek przy ul. Kan­
taka 2. Rozpatrzeń: a 
wniosku i załatwienia 
formalności trwa dłuż­
szy czas, więc petent 
mniej więcej-po trzech 
tygodniach powinien 
zgłosić się po odbiór 
butów przy ul. Mosto-t 
wej 6 (Dom Starców).

Odbiorca powinien posiadać ze sobą dowód lub 
legitymację.

Krótki pobyt w magazynie utwierdził nas w 
przekonaniu, że celem pracujących tu ludzi jest 
przyjście z istotną pomocą, potrzebują­
cym. Natomiast wydaje 6ię obuwie każde­
mu, kto przydział otrzymał, bez żadnych for­
malności i bez utrudniam Obuwie czeka na od­
biorców już posortowane co wymaga znacznej 
pracy i jest zasługą sprężystego kierownika ma­
gazynów p. Lipińskiego. Jakość obuwia jest zu- 

habywcy nie mają po­
wodu do niezadowolenia.

Odebranie obuwia przyznanego, względnie zło­
żenie na czas wniosków, leży w interesie każde­
go, kto nie posiada zimowego obuwia i nie je-1 
w stanie kupić go. Zaniedbanie i odkładanie sta­
rań na ostatnią chwilę, kiedy zapas magazynu 
będzie na wyczerpaniu, może spowodować nie­
uwzględnienie prośby. (jt)

jg ruihn wydal w niczego

Bilans walki narodowościowej 
rządów Greisera

Proces Greisera, który odbył się w Poznaniu, 
oświetlił gruntownie i TÓżnostronnie całokształt 
działalności tego hitlerowskiego namiestnika. Ka­
żdego jednak zainteresować musi pytanie, jak 
przedstawia się ostateczny efekt tej ku jednemu 
właściwie celowi, a więc ku wyniszczeniu elemen­
tu polskiego, skierowanej polityki — krótko mó­
wiąc, jakie straty ujęte w cyfry ta polityka na­
rodowi polskiemu ostatecznie zdołała zadać. Na 
pytanie to odpowiada w ostatnim, czerwcowym 
numerze „Przeglądu Zachodniego" znawca tych 
zagadnień St. Waszak w artykule pt. „Bilans walki 
narodowościowej rządów Greisera". Obok pracy 
WaJzaka zawiera ostatni numer „Przeglądu Za­
chodniego" artykuł J. Kolipińskiego pt. „Rola 
Ziem Odzyskanych w organizmie gospodarczym 
Polski", artykuł J. JakóbkiSwicza nadesłany z 
Paryża pt. „Reedukacja narodu niemieckiego"OTaz 
K. Kolańczyka — „O nazwy polskie na Ziemiach 
Odzyskanych". „Materiały" przynoszą, obok ar­
tykułu R. Łyczywka — „Szczecin jako ośrodek 
rybołówstwa", przedruk ciekawych wynurzeń nie­
mieckiego lekarza E. Schilfa potępiających dzia­
łalność lekarzy niemieckich w czasie wojny, a 
zatyt. „Lekarze jako zbrodniarze wojenni". V/ 
stałym dziale „P. Z“ zatyt. „Sprawy łużyckie" 
W. Kochański omawia akcję Łużyczan w Czecho­
słowacji i na forum międzynarodowym. W dziale 
„Polemik i Dyskusji" zabiera glos M. Wachow­
ski w sprawie rozmieszczeni uniwersytetów w 
Polsce, którą poruszono już w poprzednich nu­
merach „P.'Z.“. Poza tym mamy i w tym numerze 
jak zwykle interesujący dział „Korespondencji" 
przynoszącej tym razem listy z Gdańska, Jele­
niej Góry, Katowic, Krakowa, Olsztyna i Wro­
cławia, dalej — dżiał „Ocen i omówień" i wre­
szcie informacje z życia Instytutu Zachodniego. 
Nowością numeru są przynoszące szereg krótkich 
a charakterystycznych informacji „Notatki", któ­
re wpłyną niewątpliwie na jeszcze silniejsze oży­
wienie pisma.

Program audycyj radiowych na czwartek, 25 lipca
6,00 Pieśń poranna; 6 05 Dziennik poranny; 6,20 Program 

na dzieti bieżący; 6 25 •Gimnastyka poranna. — na wszystkie 
rozgłośnie polskie. Prowadzi mgr. Paweł Schmidt. Przy lor. 
tepianae Franciszek Wasiko-wski; 6,35 Muzyka lekka w wyk. 
Orkiestry Dętej Poznańskiego Pułku Piechoty pod'dyr. por. 
Jana Wojno w s'k i 6 go — na wszystkie rozgłośnie polskie; 6 57 
Sygnał czasu; 7 00 Muzyka poranna; 7,30 Powtórzeń f naj­
ważniejszych wiadomości dziennika porannego; 7,35 Muzyka 
poranna; 8 20 Informacje ogólno polskie; 8,30 Rady praktycz­
ne dla słuchaczek w opr. Renaty Dobrowolskiej; 8,40 Mu­
zyka; 8,50 Codzienny odcinek proigf — fragment nowie-ści 
Johna Kniłtela pt. „El Ilakim”; 9 00 Przerwa; 11,30 Audy­
cja słowno-muzyczna dla dzieci; 11,50 Przegląd prasy wiel­
kopolskiej; 11 57 Sygnał czasu i hejnał; 12 05 Dziennik po­
łudniowy; 12,35 Arie Pucindego w wyk. Michała Szopskiego; 
12,55 5 minut poezji; V3 00 „Na Ziemiach Odzyskanych”;
13.15 Z życia Narodów Słowiańskich; 13,25 Koncert Polskiej 
Kapeli Ludowej pod dyr, Feliksa Dzierżanowskiego, z n- 
działem Mieczysława Mileckiego (piosenki); 14,00 „Nas-za 
Małgosia” — opowiadanie dła» dzieci w opr. Jana Grabow ­
skiego; 14 15 Audycja dla młodzieży; 14,30 Reportaż; 14.40 
Rezerwa; 14,50 Muzyka rosyjska;; 15.10 Pogadankę pt. 
„Wrocław a powstanie listopadowe” wygł. prof. dr Alfons 
Szyperski; 15,20 Muzyka;, 15,40 Przegląd wydawnictw w opr. 
dr Jerzego Młodziejowskiego; 15,45 Wiadomości bieżące; 
15 50 Pogadanka aktualna; 16 00 Dziennik popołudniowy; 
16,30. Utwory wokalne kompozytorów rosyjskich w wyk. 
Tatiany Mazurkiewicz; 16 55 „Jak powstaje gazeta” —- re- 
portaż-słucho-wisko z udziałem Balickiego, Grotowskiego, 
Wiciowiejskiej. Zdzisława Nardella; 17 10 Koncert muzyki 
rozrywkowej w wyk. Zespołu pod dyr. Henryka Kowalskie­
go z udziałem Marii Namysłowskie i (śpiew); 17,50 Odbudo­
wujemy Warszawkę; 17,55 „Wędrówka z mikrofonem”; 18,00 
Kącik świetlicowy; 18,10 „Tadeusz Breza” — audycja lite­
racka; 18,30 Recital fortepianowy Franciszka Łukasdewicza —

„wszystkie rozgłośnie polskie; 19,00 „Nauka' przy głośni­
ku”; 19,30 Audycja słowno-muzyczna w opr. prof. KartStf. 
Stromengera „Apassionata”; 20,00 Dziennik wieczorny ; 
0,30 „Nasze pieśni” w wyk; Zofii Masalskiej; 20,45 „Ślubny 

prezent” — słuchowisko Władysława Kamińskiego; 21 CO 
Nadprogram; 21 15'"Koncert życzeń; 21,45 "Wiadomości spor­
towe; 21,50 „Na fali PZZ”; 22.00 „Pokrzywy nad Brda”;
22.15 Muzyka taneczna; 23 00 Ostatnie wiadomości dziennika 
radiowego; 23 20 Program na dzień następny; 23,30 Muzyka; 
24,00 Zakończenie programu.
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Kto ponosi winę
w akcji szczepienia przeciw tyfusowi?

(pr)' W myśl rozporządzenia Ministerstwa 
Zdrowia — Nadzwyczajnego Komisariatu do 
walki z epidemiami dokonywuje się na terenie 
całego kraju szczepień ochronnych przeciw, du­
rowi brzusznemu. Szczepienie przeprowadzono 
również w’ Gnieźnie.

Jak się jednak okazało, wielu obowiązku tego 
nie dopełniło.-Mimo upływu terminu szczepień 
do Ośrodka Zdrowia w Gnieźnie codziennie zgła- 
sza się poważna liczba tych, którzy dotąd szcze­
pieni nie byli, by uzyskać odpowiednie zaświad­
czenie o spełnieniu obowiązku.

Spóźnieni obywatele, zgłaszający się poza prze­
pisowym terminem do szczepień są zdziwieni, że 
nakłada się na nich grzywnę w wysokości 20 zł. 
Żale ich nie są pozbawione słuszności. Po pier­
wsze obwieszczenie ukazało się wprawdzie na 
słupach ulicznych, ale miniaturowej wielkości,- 
wykonane w dodatku na maszynie do pisania. 
Trudno się więc dziwić, że wielu je przeoczyło. 
Podobno nadano odnośny komunikat również za 
pośrednictwem radiowęzła gnieźnieńskiego, ale 
przecież nie .każdy’ ma głośnik. Niedociągnięcia 
informacyjne powiększył w dużej mierze fakt, że 
licznym obywatelom doręczono wezwania do pod­
dania się szczepienih ochronnemu, pozostałej zaś 
części społeczeństwa indywidualnie nie powiado­
miono. Należało więc od doręczania oddzielnych 
wezwań albo zupełnie odstąpić, albo doręczyć je 
wszystkim. Przecież spis ludności, w związku z re­
ferendum przeprowadzony został b. skrupulatnie.

Przypuszczać należy, że w przyszłości chaos 
w tak ważnej akcji, związanej z szczepieniami 
ochronnymi, nie będzie mieć miejsca, a ogłosze­
nia publiczne zostaną sporządzone tak, żeby moż­
na je z łatwością odczytać.

Niesłychana profanacja grobów
(pr) Jednej z ostatnich nocy nieznani sprawcy 

wtargnęli na tereny cmentarne, a mianowicie na 
cmentarz św. Krzyża i cmentarz św. Michała w 
Gnieźnie, dokonując wląipań do grobowców i 
otwierając trumny. Łupem hien cmentarnych pa- 
dły złote zęby, sztuczne szczęki i pierścionki. 
Sprofanowano w ten sposób zwłoki w 12 grobow­
cach.

Zawiadomiona o niesłychanej profanacji gro­
bów milicja obywatelska wszczęła energiczne do­
chodzenia celem wykrycia sprawców.
OSlfecZNA

Prace Instytutu Zachodniego w terenie
W dniu 21 bm. odbyło się na sali ob. Pieczyń­

skiego zebranie zainicjowane przez Instytut Za­
chodni. Zebranie zagaił starosta powiatu lesz­
czyńskiego ob. Roszkiewicz, po czym dyrektor 
Instytutu Zachodniego, prof. dr Zygmunt Woj­
ciechowski przedstawił obraz prac i zamierzeń In­
stytutu Zachodniego. Prelegent wskazał, że głó­
wne zadanie Instytutu Zachodniego polega na 
stworzeniu z niego placówki niemcoznawczej. 
Instytut ma swoją centralną, siedzibę w Pozna­
niu, ale obok tego ważną placówką jest dla niego 
Osieczna, w której Instytut otrzymał tytułem 
10-Ietniej dzierżawy dawny zamek Niemca v. Hey- 
debrandt u.d. Lassa, a w istocie dawny zamek Gór- 
ków. Prelegent wyrazi! przekonanie, że społeczeń­
stwo miejscowe doceni wagę prac Instytutu tak 
jak ją docenił ogół społeczeństwa polskiego i je­
go władze, i że lokalne stosunki ułożą się ku za­
dowoleniu obydwóch stron.

Jak się dowiadujemy, Instytut Zachodni przy­
gotowuje cykl odczytów poświęconych przeszło­
ści Osiecznej i broszurę na ten temat, (s)

SPORT
Kto zwycięży?

Dzisiaj odbędzie się na boisku przy ul. Bukow­
skiej (Radiostacja) o godz, 19-ej spotkanie pił­
karskie pomiędzy
M. P. K. E. (Tramwajarze) —

Czarna Sztuka (Drukarze)
Mecz zapowiada się bardzo ciekawie.

Kupczak (RKS Legia) torowym 
mistrzem kolarskim Polski

W Krakowie rozegrano kolarskie mistrzostwo 
Polski na torze z udziałem 23 zawodników — 
Warszawy, Śląska, Łodzi.i Krakowa, Większość 
kolarzy stanowili szosowcy z b. mistrzem Polski 
— Napieralą na czele. Ćalą uwagę skupili na 
sobie Kupczak i łodzianin Bek, który przed czte­
rema tygodniami pokonał dotychczasowego mi­
strza Polski Kupczyka w Krakowie.

Doskonalą formę wykazali zawodnicy Krako­
wa, z których 5-ciu (Kupczak, Musial, Dąbro- 
wiecki, Wander i Janik) doszło do ćwierćfinałów.

W półfinałach spotkali się Kupczak z Wiśniew­
skim i Bek z Janikiem. Wygrali obaj pierwsi. 
Regulamin mistrzostw torowych przewiduje, że. 
zwycięzcą zostaje ten, kto pokona przeciwnika 
dwukrotnie w finałach. W pierwszym biegu fi­
nałowym podobnie jak przed czterema tygodnia­
mi Bek próbował zaskoczyć Kupczyka i ode­
rwać się od niego. Na 350 m przed metą Kup­
czak jednak zdołał go dogonić i wpaść na metę 
o pół kola wcześniej. W drugim spotkaniu na 
próbę ucieczki Beka, już na 250 m przed metą, 
Kupczak odpowiedział wspaniałym zrywem z 
miejsca i wyrównując dystans wyprzedził Beka 
o długość 2 maszyn na mecie, wygrywając w 
czasie 13 sek.

Slaby czas w biegu finałowym należy przypi­
sać w pierwszym rzędzie rozmokłemu na skutek 
ulewy torowi.

Mistrzostwa siatkówki KSMM Okręgu 
Poznańskiego

'Mistrzostwa siatkówki KSMM Okręgu Poznań­
skiego odbędą się w’ dniach 24 i 25 lipca br. o 
godz. 18-tej na boisku przy ul. Mylnej. Wstęp na 
boisko bezpłatny.

Tam, gdzie się znajduje równowaga ducha
Na placyku skromnego -wiejskiego kościółka 

w Wonieściu ustawione porządnie niezliczone 
rzędy rowerów. Na odgłos nadjeżdżającego sa­
mochodu odwraca się kilka głów, by znów za 
chwilę pochylić się ze skupieniem nad grubą 
książką do nabożeństwa.

Dziewczynka, podskakująca przed ciężkimi 
wrotami, wskazuje ręką dalszą drogę. Kawałek 
wyboistej szosy wiodącej od kościoła między 
dwoma rzędami .wiejskich chałup. Za płotem z

Września ma nową świetlicę
(ff) Z okazji prac budowlanych, objętych pla­

nem inwestycyjnym rozbudowy fabryki Głośni­
ków we Wrześni w II kwartale rb., a obejmują­
cych rozszerzenie warsztatów mechanicznych, 
odbyło się dnia 6 lipca uroczyste poświęcenie 
świetlicy fabrycznej. Poświęcenia dokonał ksiądz 
Żuchowski.

Fabryka Głośników we Wrześni jest jednym 
z najczynn:ejszych zakładów Zjednoczenia Prze­
mysłu Radiotechnicznego w Polsce.

Inicjatywa kierownictwa, oraz współpraca 
wszystkich pracowników nad rozwojem fabryki, 
która rozpoczęta swe prace rok temu w bardzo 
trudnych warunkach, daje obecnie poważne re­
zultaty. Zatrudnionych w fabryce jest obecnie 
120 pracowników.

ŁUBIANKA
Uczczenie poległych leśników 1 żołnierzy

W dniu 7 lipca 1946 r. w malej osadzie Łubian­
ka położonej na szosie Pila—Wałcz, odbyło się 
uroczyste odsłonięcie pomnika ku czci poległych 
leśników i żołnierzy Wojsk Polskich. Myśl ucz­
czenia bezimiennych bohaterów leśników i żoł­
nierzy W. P., poległych w walkach o wolność w 
tej formie, powstała z inicjatywy Koła Leśników 
N-ctwa Państw. Dobrzyca. Pomnik wykona! pra­
cownik N-ctwa ob. Eugeniusz Piotrowski, zdemo­
bilizowany żołnierz W. P., dzisiaj strażnik rybacki.

Na uroczystość przybyli: pełnomocnik Rządu 
R. P. na powiat Walcz ob. Zaremba, wicestarosta 
ob. Laudański, inż. Ziemniak z Dyrekcji Lasów 
Państwowych Okr. Bałtyckiego, dalej — przed­
stawiciele paTtyj, organizacyj młodzieżowych, 
miejscowego społeczeństwa oraz licznie zgroma­
dzona brać leśnieza, fundatorzy i organizatorzy 
obchodu z nadleśniczym inż. Kujankiem na czele. 

KALISZ
96 maturzystów otrzymało świadectwa dojrzałości

(wo) W liceum im. T. Kościuszki w Kaliszu 
odbyta się uroczystość wręczenia świadectw doj­
rzałości 96 maturzystkom i maturzystom.

Do zebranych w auli przemówi! dyr. liceum 
St Byczyński życząc wszystkim absolwentom 
owocnej pracy na przyszłość. Na zakończenie 
przemówienia wzniósł okrzyk na cześć Polski, po 
czym młodzież odśpiewała hymn narodowy.

Pamięć pomordowanych, poległych i zmarłych 
w czasie okupacji profesorów i wychowanków 
uczczono jedno-minutową ciszą.

Podziękowanie dyrekcji i grono profesorskiemu 
w imjeniu maturzystek i maturzystów złożył ab­
solwent Jatczak, a'przedstawiciele poszczegól­
nych typów liceum wręczyli kwiaty.

Ostatni dzień mistrzostw pływackich Polski
(kt) We .wtorek, tj. w trzecim dniu pływackich 
istrzostw Polski, odbyty się jedyne biegi na

1500 m stylem dowolnym panów 
w klasie mistrzowskiej i klasie pierwszej.

W klasie mistrzowskiej, tytuł mistrza Polski
loby! zawodnik Pogoni z Katowic, K. Ramola, 
czasie 23.36,9. Dalsze miejsca w tej konkuren- 

i zajęli: 2) Czuperski Elektryczność Warszawa

Oriaźynowe szosowe mistrzostwa Polski
w Poznaniu

W dniu 28 lipca br. w ramach uroczystości 
Święta Morza odbędą się po raz pierw-szy w od­
rodzonej-Ojczyźnie, drużynowe szosowe mistrzo­
stwa Polski na dystansie 100 km na trasie Poznań 
— Pniewy (szosa berlińska).

Start i meta znajdować się będą przy ul. Dą­
browskiego, na wysokości wieży ciśnień przy 
ogrodzie Botanicznym.

Zbiórka zawodników o godz. 7-ej w szkole po­
wszechnej przy ul. Słowackiego, gdzie znajdować

Wyniki raidu po Ziemiach Odzyskanych
(ek) Odbywający się 21 i 22 bm. pierwszy moto­

cyklowy Taid po Ziemiach Odzyskanych zakoń­
czył się wynikami dodatnimi. Z 67 startujących 
zawodników 47 zostało sklasyfikowanych. Trasa 
raidu wynosiła przeszło 850 km i była bardzo 
trudna, ponieważ prowadziła po drogach, na któ­
rych toczyły się półtora roku temu jeszcze za­
cięte walki. Organizacja Taidu spoczywająca w 
rękach komisji sportowej, moto-klubu „Unia" 
przy pomócy. komórek P. Z. Z. rozwiązała wię­
kszość trudności pomyślnie, tak że należy przy­
znać, że impreza ta osiągnęła swój cel — zadoku­
mentowania łączności z Ziemiami Zachodnimi. 
Wyniki techniczne przedstawiają się następująco: 
Klasa A motocykle do 259 ccm:

1. Walenciak, Leszcz. K. M.> 26 pkt. karnych
2. Marciniak Mot. KI. Rawicz 29 „ „
3. Klimunt Beskidzki K. M. 29 „ „
4. Tomiczek Beskidzki K. M. 33 „ „

czerwonej cegły rozpościera się zielona orgia 
drzew, krzewów i trawy. Sypki piasek tłumi od- 
łos kroków zbliżających się do pięknego budyn- 
u, spoglądającego na park szeroko otwartymi 

oknami. Pałac w Wonieściu ma za sobą niezbyt 
piękną tradycję. W okresie przed i powojennym 
należał do Niemca, którego patriotyczne nasta­
wienie nie pozwoliło mu zatrudniać u siebie Po­
laków. Wrażliwe ucho ,,nadczłowieka“ nie znosiło 
dźwięku polskiej mowy. Dlatego też sprowadził

Postawienie pięknej, obszernej świetiicy-sto- 
łówki umożliwi Dyrekcji fabryki przeprowadze­
nie planów w związku z założeniem jeszcze w 
ciągu bieżącego lata półkolonii, oraz przedszkola 
dla dz-ieci pracowników, jak również zorganizo­
wanie kursów dokształcających zawodowych, 
oraz odbywanie zebrań Związku Zawodowego 
Pracowników Fabryki Głośników,- fabrycznego 
WF. i PW., komórek partyjnych i kulturalno- 
oświatowych.

Obecny na otwarciu Starosta Powiatowy’ wy­
głosił okolicznościowe przemówienie. Przemówie­
nie przedstawiciela Rady Zakładowej ob. Zdziab- 
ka oraz innych pracowników, potwierdziło ob­
jawy zgodnej i harmonijnej współpracy wszyst­
kich pracowników z kierownictwem fabryki. Po 
uroczystości odbyta się skromna zabawa taneczna.

SZCZECIN
Wielki sukces chóru i orkiestry pocztowców 

w Szczecinie
Jak już donosiliśmy — pocztowcy poznańscy 

uczestniczyli ostatnio w uroczystościach poświę­
cenia' sztandaru Związku Zawodowego Pocztow- 
towców w Szczecinie.

Szczeciniacy zgotowali naszym pocztowcom 
owacyjne przyjęcie i serdecznie ich ugościli.

Wieczór pieśni i muzyki polskiej w’ przededniu 
oficjalnych uroczystości, w wykonaniu reprezen­
tacyjnego chóru pod batutą ob. Jasiczaka Broni­
sława i orkiestry pod dyrekcją ob. Stachelskiego 
Alfreda oraz śpiew solowy ob. Kaszakowej z Po­
znania stal na wysokim poziomie artystycznym.

Oficjalna uroczystość poświęcenia sztandaru 
związkowego, poprzedzona uroczystą mszą św. 
w kościele OO. Jezuitów, wypadła imponująco. 
Podczas mszy św. śpiewał chór pocztowców po­
znańskich.

Długi pochód pocztowców na ulicach miasta 
Szczecina, z orkiestrą na czele, byt manifestacją 
naszego bastionu zachodniego.

Na uroczystej akademii w świetlicy gmachu 
Dyrekcji Poczt obecni byli m. i. przedstawiciele 
Ministra Poczt i Telegrafów z dyrektorem Depar­
tamentu ob. Wyszomirskim na czele, przedsta­
wiciel Wojewody, Prezydent miasta Szczecina 
i reprezentanci wszystkich miejscowych władz 
i urzędów jak i OTganizacyj społecznych i poli­
tycznych. W przemówieniach swoich wszyscy 
podkreślali wielkie zasługi pocztowców w pracy 
pionierskiej na ziemiach odzyskanych.

Po części koncertowej odbył się wspólny obiad.
Po południu rozegrał Pocztowy Klub Sportowy 

w Szczecinie na boisku w lasku Arkońskim mecz 
piłki nożnej z ligową drużyną „Warty" z wyni­
kiem 1:0 na korzyść PKS.

czas 24.30,2; 3) J. Kot KS Cracovia — Kraków 
24.46,9 ; 4) .1. Chbma KS Gracovia — Kraków 
24.58.6; 5) Taedling KS Warta — Poznań 25.07,3.

W klasie pierwszej startowało dwóch zawodni­
ków, z których pierwsze miejsce zajął K. Mrów­
czyński KS Boruta — Zgierz, w czasie 26.38,2, 
drugie miejsce zajął Blehm BBTS — Bielsko w 
czasie 27.51,5.

Wobec zakończenia ostatnich konkurencji pły-

się będzie szatnia. Od godz. 7 do 8 odbędzie się 
plombowanie rowerów, po czym wymarsz na start, 
który nastąpi punktualnie o godz. 9-tej.

Trasa wyścigu prowadzi od wieży ciśnień przez 
Tarnowo, Bytyń, Pniewy w kierunku Kwilczy do 
półmetku, znajdującego się cztery km za miej­
scowością Pniewy i z powrotem tą samą trasą 
do mety przy ul. Dąbrowskiego.

Dla miłośników i sympatyków sportu kolarskie­
go dogodny jest dojazd tramwajami linii 2 i 7.

5. Lipowicz „Unia" Poznań 33 „ „
Jako 10-ty w tej konkurencji przybył Zieliński

„Unia" Poznań, który startował na maszynie o 
litrarzu 123 ccm i miał tylko 47 pkt. karnych. 
Wynik Zielińskiego należy uznać za bardzo do­
bry, ze względu na maty litrarz jego maszyny. 
Klasa B motocykle do 350 ccm:

1. Liwinski „Legia" Warszawa 21 pkt. karnych
2. Wiola „Unia" Gorzów 29 „ „
3. Kempf „Lechia" Poznań 32 „ „
4. Kowalewski „Legia" W-wa 34 „ ”
5. Grycza Klub Of. Gam.Pozn. 57 „ ”

Klasa C motocykle powyżej 350 ccm:
). Tomiak Leszcz. K. M. 34 pkt. karnych
2. Kowalski „Unia" Poznań 40 „ „
3. Żymirski „O. M. Tur Okęcie W-wa 49”pkt
4. Dybalski „Unia" Poznań 56 pkt. karnych 

Motocykle z przyczepkami:
1. Potajalo „Legia" Poznań 95 pkt. karnych

sobie na-wet robotników z odległej, rodzinnej Sa- 
ksonii. Fortuna kołem się toczy.

Dziś kilkadziesiąt pokoi czeka na łudzi, któ­
rzy w czasie kilkoletniego wyczekiwania, gnębie­
nia i lęku utracili rytm życia. Publiczne sanato­
rium dla nerwowo-chorych w Wonieściu, pierwszo 
w Wielkopolsce, a prawdopodobnie i w Polsce, 
utworzono z inicjatywy Poznańskiego Woj. Zw. 
Samorządowego. Na czele sanatorium stoi zna­
ny, także z odczytów czytelnikowskich, lekarz- 
neuTolog, dr O. Bielawski.

Każdy z pokoi mieszkalnych, przygotowany 
pod jego bacznym okiem, to wzór dobrego sma­
ku i celowości. Estetyczne otoczenie, przyroda, 
sport, gimnastyka, to nieodzo-wne warunki, któ­
re w połączeniu z odpowiednim leczeniem mają 
zdaniem dra Bielawskiego przywrócić pacjentom 
równowagę ducha. Nowoczesne urządzenia z za­
kresu wodolecznictwa, elektroterapii, promienio- 
terapii i światłoterapii są także już w przygoto­
waniu. 80 mórg wspaniałego parku, ciche, urocze 
zakątki, przeszło 800 morgów jeziora, które znaj­
duje się zaledwie kilkadziesiąt kroków od pa­
łacu, maleńka przystań dla żaglówek i,łodzi, gwa­
rantują pacjentom rozrywkę i wypoczynek. Sa­
natorium jest obliczone na 40 osób. Znajdą w nim 
także opiekę lekarską osoby specjalnie zasłużo­
ne lub też członkowie ich rodzin, dla których 
Woj. Wydział Zdrowia wyasygnował miesięcz­
nie pewną kwotę.

Jakkolwiek otwarcie sanatorium nastąpiło do­
piero 21 lipca, wzięło w nim już udział także kil­
ku pacjentów, którzy rozpoczęli w Wonieściu ku­
rację. WŚTÓd gości asystujących pr^y poświęce­
niu zakładu byli: Jego Magnificencja rektor U. P. 
Błachowski, przedstawiciel Wojewody Poznań­
skiego i zarazem naczelnika Wydziału Samorzą­
dowego radca Małecki, reprezentant Woj. Wy­
działu Zdrowia dr Wreszczyński, przedstawiciel 
Woj. Urzędu Ziemskiego, starosta powiatowy 
mec. Fiszbach, przedstawiciele miejscowych 
władz, oraz świata lekarskiego.

Należy nadmienić, że dyrektor sanatorium dr 
Bielawski, jest także kierownikiem poradni Hi­
gieny Psychicznej przy placu Kolegiackim.

D. L,

GORAJ
Leśny Ośrodek Szkoleniowy w Goraju, pow. 

Czarnków n. Notecią zakończył swój trzeci z rzę­
du kurs dla terenowych pracowników leśnych. 
W dniach od 27 czerwca do 7 lipca przeprowa­
dzono końcowe egzaminy pod przewodnictwem 
delegatów Ministerstwa Leśnictwa i Dyrekcji La­
sów Państwowych Okręgu Poznańskiego. Komisja 
egzaminacyjna oceniła wiadoipości 7 kandydatów 
jako bardzo dobre, 24 jako dobre, a 14 jako do­
stateczne.

Dnia 9 lipca br. rozpoczyna Ośrodek w Goraju 
nowy kurs dla leśnych pracowników kancelaryj­
nych.
GORZÓW

W nocy na 17 lipca rb. o godz. 2.30 powstał w 
Gorzowie pożar, wskutek czego spłonął garaż ob. 
Jana Galatowicza. Urządzenie garażu zdołano 
uratować. Pożar powstał w przyległym mieszka­
niu mechanika Ob. Alojzego Sosny w ten sposób, 
że rozżarzone dszewo wypadło z pieca na po­
dłogę, która się zapaliła, poczem pożar przerzucił 
się na garaż. Ob. Sosna doznał poparzenia 
III stopnia.

wackich, możemy obecnie podać ostateczną kla­
syfikację drużynową. Kolejna lokata według uzy­
skanych punktów jest następująca:

Klasa mistrzowska
1) KS Cracovia — Kraków 127 p. (mistrz Polski)
2) KS Pogoń — Katowice 118 „
3) KS Warta — Poznań 79 „
4) Siemianowiczanka — Sie­

mianowice 66 „
5) HCP — Poznań 48 „
6) Elektryczność — Warsz. 41 „
7) RKS San — Poznań 34 „
8) GKS — Grudządz 32 „
9) Polonia — Bytom 31

10) BBTS — Bielsko 28 _
11) I KS — Wrocław 13 „
12) Filmowiec — Łódź 12
13) KS — Giszowiec 10
14) AZS — Łódź 4 „ ’
15) KKS — Krotoszyn 3 „
16) KKS Grom1— Gdynia 1 „
Dziewięć klubów nie uzyskało żadnych punktów.

Klasa pierwsza
1) KS Warta — Poznań 145 p.
2) RKS San — Poznań 87 „
3) Elektryczność — Warszawa 65,5 „
4) KKS — Krotoszyn 40 „
5) KP Zjednoczeni — Łódź 34 „
6) KKS Brda — Bydgoszcz 26 „
7) BBTS — Bielsko 21 „
8) KS Wisła — Kraków 19 „
9) HCP — Poznań 19 „

W) Filmowiec — Łódź 13 „
U) KKS Grom — Gdynia 10
12) GKS — Grudziądz 10 „
13) KKS Pomorze — Toruń ł „
14) ZKS Odra — Szczecin 4.5 „
f5) IKS — Wrocław 4 „
16) KS Boruta — Zgierz 3 „
17) WKS — Warszawa 1
8 klubów’ nie uzyskało żadnej punktacji.

Ogólne omówienie mistrostw pływackich Pol­
ski podamy w jednym z następnych numerów 
naszego pisma, gdzie zamieścimy szereg cieka­
wych zdjęć i rysunków.
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Za liczne dowody współczucia, przepiękne wieńce, słowa pociechy i nadesłane kondolencje z powodu zgonu mego najukochańszego 
męża, śp.

Władysława
składam Przewielebnemu Duchowieństwu, w szczególności Przewielebnemu Księdzu Dziekanowi Rotkiewiczowi z Granowa za ekspor- 
tację drogich zwłok, Kupiectwu, Panu Zbigniewowi Krugerowi za niestrudzoną pomoc, okazaną mi w najcięższych chwilach, Firmie 
I. Pruchniewski z ul. Szkolnej nr 9 za piękną i gustowną dekorację katafalku, wszystkim Krewnym, Przyjaciołom i Znajomym

najserdeczniejsze zapiać
24616

Ciężko strapiona
±ona

Dnia, 19 lipca 1946 zmarła wskutek wypadku samochodowego, 
po krótkich lecz ciężkich cierpieniach,' opatrzona Sakramen­
tami św., śp.

z Gielników

Mario Sachowa
sekretarka Dyrekcji naszych Zakładów

przeżywszy lat 33.
W Zmarłej straciliśmy wzorową pracowniczkę, szlachetną 

i zawsze ofiarną współpracowniczkę i koleżankę. Pamięć o Niej 
zachowamy na zawsze.

Nabożeństwo żałobne odprawione zostanie w środę, 24 lipca, 
o godzinie 8-mej w kościele parafialnym św. Marcina.

Dyrekcja, Rada Zakładowa i współpracownicy 
Państwowych Zakładów Samochodowych nr 3 

24480 w Poznaniu

Dnia 21 Kpc* 1946 r, zmarl długoletni kontroler 
żywnościowy, ip.

Józef Zakrocki
Zarząd Miejski stół. m. Poznani^ traci w Zmarłym 

długoletniego aunńe-onego pracownika 1 eenionego 
kolegą.

Cześć Jego pamięci!
Pogrzeb odbędeńe się dziś w środę. 24 bm.. o godz. 

10.30 i kapl. na cmentarzu na Jeżycach.
ZARZĄD MIĘJSKI 
stół, miasta Poznania

7-420

Ks. Prób. Dolczewskiemiu, PP, Komendantowi M. O. Stróżyń- 
skiemu, Doktorostwu Kruppikom, E. Jasieniewiczowej, Priebe, 
Kat. Stów. Mł. Zenek., Tow. Przyj. Zoł. Polsk., Pol. Czerw. Krzyż. 
Wysiedleńcom, Harcerzom, Zarządowi Gminnemu w Obrzycku 
oraz z Szamotuł, Pow. Komendzie M. O. i delegacji Młodz. 
męsk. i żeńskiej Państw. Girnn. i tym wszystkim, którzy brali 
udział w oddaniu ostatniej przysługi tragicznie zmarłemu w dniu 
6. VII. 46 r. na trasie kolejowej Poznań—Wronki, śp.

Zbigniewowi Torońskiemu
składają serdeczne

Bóg zapiać!
pogrążeni w nieutulonym smutku
245283 ojciec, matka i rodzeństwo

Dnia 21 lipca Iw. zmarl po krótkich cierpieniach!, 
opatrzony Sakramentami św., nasz ukochany ojciec 
teść i dziadek, śp.

Walenty Ptak
przeżywszy 81 lat. Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 
dnia 25 bm., o godz. 10.30 z kostnicy cmentarza 
Bożego Ciała- w Dębcu, o czym donosi

w smutku pogrążona
Poznań, 23 sierpnia 1946 r. rodzina

Dnia 21 lipca 1946 r. zmarł po krótkich } ciężkich 
cierpieniach mój najdroższy syn, naaz ukochamy brat, 
stryj, wuj i szwagier, śp.

Józef Zakrocki
przeżywszy lat 54,

PODZIĘKOWANIE
Za oddanie ostatniej przysługi, śp.

LEONOWI GRZYMALE-ŻUROMSKIEMU
przez Przewielebne Duchowieństwo, Zarząd Miejski 
stoi, m, Poznania, Kierownictwo i Współpracowni­
ków F-y Hedlnger, Cech Blacharzy i Instalatorów, 
inne Organizacje, Krewnych. Przyjaciół i Znajomych 
oraz za złożone wyrazy współczucia składa

Joanna Żuromska
24506 * dziećmi 4

ńę we środę, 24 bm., na cmen- 
godz, 10.30,

smutku pozostają
matka, rodzeństwo i rodzina

Poznań, Krasińskiego 4 m. 3,

21541
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Aulo ciężarowe
wynajmą korzystnie na 

wycieczki
Of. Gł. Wlkp. nr. 24547
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Wina mszalne
trwale, gwarantowane przysięgę 
dostarczają nieograniczenie, w 
miarę potrzeb kościołów

Mylca b Posłuszny
Sp. z o. o.

Przysięgli dostawcy win mszalnych
Poznań, Wrocławska 33/34

Oprócz tychże duży wybór win 
krajowych i częściowo w miarę 
napływu gronowych zagranicz­
nych 7-364

Do wynajęcia 
w śródmieściu obok PLACU WOLtlOŚCI!

Ubikacje handlowe obszerne (dwa piętra’ odpowiednie na biura, 
składnice lub lekki przemysł, tylko poważnym reflektantom. 

Oferty „Głos Wielkopolski" nr 24389

Potrzebni natychmiast:
3 ślusarzy warszłalów 
1 ślusarz narzędziowy

Warunki do omówienia

Zakłady fcilmi®, Odiów Bi.
ul. Kaiiska 61/63

należące Grupy Precyzyjno-Optycznej Zjedno­
czenia Przemysłu Obrabiarkowego. 7-407

Księgowy,
rutynowany, fachowiec 
potrzebny zaraz lub od 
15. VIII. br. Zgłoszenia 
z życiorysem i świadec­
twami do F-jny 7-415

STEFAN JARMUŻ
Damasławek, pow. Wągrowiec

▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼▼

Potrzebny fachowiec z branży 24511

bakelitowej
do uruchomienia i prowadzenia 
wytwórni na dobrych warunkach. 
Zgłoszenia: Poznań, Długa 5, m. 6

—T
Państwowa Agencja Drzewna

„PAGED" £
Oddział w Gorzowie 

uruchamia z dniem 1. 8. 1946 
składnicę drzewa 

w Gorzowie przy ul. Składowej nr 1
4 i poleca:

tarcicę iglastą i liściastą 
4 dyktę 7-414

forniery
4 wełnę drzewną
1 drzewo opałowe

drzewo gazogeneratorowe
oraz różne półfabrykaty stolarskie

Centrala Handlowa

Pańslw wegD ZiaflnotzEnia Pneranłn Draffiw
podległego Ministerstwu Aprowizacji i Handlu

zawiadamia, że na podstawie uchwały Komiłefu 
Ekonomicznego Rady Ministrów z dnia 28. 6. 1946r. 
Minister Aprowizacji i Handlu w porozumieniu z Mi­
nistrem Skarbu i Prezesem Centralnego Urzędu Pla­
nowania w dniu 13.7.1946 r. ustalił cenę 1 kg drożdży 
prasowanych loco skład hurtownika na zł 375.—

Cena powyższa obowiązują hurtowników ol Osia 217.1946 r.

W nocy z 16 na 17 lipca br.
skradziono

z' biur Zjednoczenia Przemysłu Maszynowego — 
Centralne Biuro Konstrukcyjne w Bytomiu przy 
ul. Powstańców Śląskich 6

maszynę do liczenia
Addiator Tatałia nr 1—70092 A oraz

3 maszyny do pisania
a to: Triumph Standart 12 nr 267561 z szerokim 
wałkiem, Olympia nr 202516 i Underwood nr 
3630747—10. Ostrzega się przed kupnem. 7-410

„Wpław przez Wrocław"
W ramach „Święta Morza" organizuje Liga 

Morska we Wrocławiu w dniu 28 lipca 3 km bieg 
pływacki na Odrze: Ponadto odbędą się zawody 
pływackie oraz dwa mecze piłki wodnej z udzia­
łem czołowych drużyn polskich: Cracovii, Pogoni 
Katowickiej,’ Polonii Bytomskiej i reprezentacji 
Wrocławia.

Dla zwycięzców biegu „Wpław przez Wrocław" 
ufundowano wiele cennych nagród: puchar Min. 
Gomułki, n grody Woj. Piaskowskiego, Dowódcy 
D. O. W. gen. Popławskiego, gen. Siwickiego, 
Prezydenta inż. Wachniewskiego, Prezesa IKS 
Wrocław Drobuta i wielu innych. • 7-413

Zgłoszenia dla zawodników zamiejscowych 
przyjmuje Oddział Ligi Morskiej (Zarząd Miejski).

Reklama współdziała
w odbudowie kraju!

Uwaga!
Plomby ołowiane
Plombownice ponikiowane 
Drut spiralny do plombowania 
Cynę do lutowania

dostarcza wytwórni*

„OłÓw-Łćdź“
Łódź, ul. Lipowa 54 

Tel. 155-04 — Żądajcie oferty.
7-217

■Lekcji matematyki udziela 
rutynowany profesor gim-n. — 
Aleje Marcinkowskiego 11

A.

| Warszawski Dancing - Sar * 
i Winiarnia $
| Poznań, ni. 27-go Grudnia 1$ 2

jT Pierwszorzędne kierownictwo lokalu i

:
 Doskonały zespół orkiestry pod kierunkiem znanego 

skrzypka Eugeniusza Doroiały

4^ Obsługa rzetelna! Ceny przystępne!
v Lokal czynny od godz. 20-tej do rana. 24460 4^*

Przetarg
Wydział Wojewódzka Poznańska w Poznaniu, ul. 23 Lutego 

nr 7<a, ogłasza mniejszym przetarg nieograniczony na wy­
konanie: -

1) prac: blacharskich
2) prac: dekarskich

na gmachu służbowym Poznańskiego Samorządu Wojewódz­
kiego w Poznaniu.

Oferty, których wzory otrzymiać można w gmachu Wy­
działu Wojewódzkiego Poznańskiego, pokój 30 umieścić na­
leży w nieprzejrzystej i zalakowanej kopercie z napisem 
. Oferta na wykonanie prac blacharskich i dekarskich na 
gmachu służbowym Poznańskiego Samorządu Wojewódzkiego 
w Poznaniu* ’.

Na zabezpieczenie oferty składa przedsiębiorca wadium 
w wysokości 0,5°/o od ogólnej sumy oferty.

Wadium należy złożyć w Kasie Głównej Poznańskiego Sa­
morządu Wojewódzkiego, pokój 5, kwit na złożone wadium 
przedłożyć należy Komisji Przetargowej w dniu otwarcia 
ofert.

Wydział Wojewódzki Poznański zastrzega sobie prawo do­
godnego wyboru oferenta bez względu na cenę oraz swo­
bodnego uznania, że przetarg nie dał wyniku dodatniego.

Termin przetargu wyznacza się na dzień 1. VIII. 46 r., 
o godz. 12rtej, w pokoju nr 29 w gmachu Wydziału Woje­
wódzkiego Poznańskiego w Poznaniu, ul. 23 Lutego 7-a.

Bliższych infoirmacyj udziela się codziennie w godz. 10—12.
Przewodniczący Wydz. Wojewódzkiego

mgr pr. J. Radzicki
7-419 Naczelnik Wydz, Samorządowego

Przetarg
Urząd Wojewódzki, Wydział Komunikacyjny w Pozi 

niu, ogłasza przetarg nieograniczony na dostawę 900 szH 
czapek dla drogomśstrzów i dróżników zatrudnionych na d' 
gach państwowych województwa poznańskiego.

Czapki typu rogatywki winny być wykonane z ma-teri. 
sukiennego, koloru ciemnobrązowego z amarantowymi v 
pustkami, z nieoikutym daszkiem.

W przetargu mogą brać udział osoby wagi, firmy aalęła; 
mogące wykazać się kartą rzemieślniczą wzgl, świadectw 
przemysłowym z branży ozapkarskiej lub pokrewnej. Dow< 
należy okazać Komisji Przetargowej, która decyduje o < 
puszczeniu do przetargu.

Termin wykonania dostawy ustala saę na 6 tygodni od d- 
zawarcia umowy o dostawę Zapłata gotówką w miarę v 
ko-nywama dostawy.

Oferty w nieprzejrzystej • zelakowanej kopercie z napis 
„Oferta przetargowa na czapki" z próbką materiału. » 
szewki i proh-rą wypustki i materiału na daszki, z kwńt 
na wpłacone w kasie I Urzędu Skarbowego w Poznaniu '< 
daum w wysokości 1 57o oferowanej sumy, należy skła< 
w Wydziale Komunikacyjnym Urzędu Wojewódzkiego o 
Kolegiacki 17, pokoj 321, przed przetargiem, który odbęd 
się tamże <hiia 13 sierpnia 1946 r.(/ o godz. 10-tej.

lam też oferent może obejrzeć wzór czapki i wryśkać bl 
szych mformacyj.

Urząd Wojewódzki, Wydział Komunikacyjny zastrzega i 
bie arawo dowolnego wyboru oferenta podziłłu doste 
™ed?y kilku dostawców:, jak również unieważnienia dt; 
U-rgu bez podana* powodów.
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Lekarskie
Uczciwą, inteligentną panien­
kę do dwojga dzieci, zaraz. 
Długa 5 m. 6. 24513

Wróciłem! Dr Danecki, spe­
cjalista chorób skórnych i 
wenerycznych. Poznań, św. 
Marcin 18 a. 4 tel. 48-20, 
godz. 10—1. 4—6. 20650

Uczciwa dziewczyna z goto­
waniem potrzebna zaraz. — 
Długa 5 m. 6. 24512

OGlOSZf lf4 OKOBlf ^°po^Ban-^
n^v°«I|ZIW1t25»W6rtCZyinIlC,W -d? P°WS2«dnie od 8-mej rano do 13-tej. w soboty od 8-mej rano do 12-tej^ Poznaniu 

u.. Wyspiańskiego 10. I piętro, — Te» 64-75. — Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiadaJ
Wspólnika posiadającego 
600000 lub towar do dużego 
odremontowanego sklepu przy 
27 Grudnia przyjmę. Oferty 
„PAR" Ratajczaka 7 pod 
„7,457". 24613

Unieważniam zaginioną legi
tymację służbową Nr 275 
dan, przea Irb, 
roznan, Inspektor, wydz. I\r 
Zygmunt Górski. 2443®

Inhalacje lecznicze — Po­
znański Zakład Przyrodolecz- 
czniczy, Al. Marcinkow­
skiego 20. tel. 38-26. 23400

Marszantka z sumienną współ­
pracą może do spółki przy­
stąpić. Oferty: „Głos Wiel­
kopolski" ar 24500.

Fabryka Cukrów i Czekolady 
,,Delicja" Łódź, Żeromskiego 
31, poleca cukierki, karmelki 
i czekolady w dużym wybo­
rze. Wysyłamy za zaliczeniem. 
Cennik na żądanie. 7-23

Pianina, fortepiany pierwszo, 
-zędne, prawdziwe okazje, w 
:enie najniższej — Drygas, 
Skarbowa 15. 24457

Siewnik zbożowy duży — na­
wozów sprzedam. luf.: Śnia­
deckich 6 m. 10. 24485

Wolne posady

Wieloletni intendent szpitali 
warszawskich przyjmie sta­
nowisko intendenta w , je­
dnym z większych szpitali. — 
CM. „GL Wielkop." nr 7-391

Dziewczyna z gotowaniem, 
d-o-bre warunki zaraz — Lu-, 
beckiego 26, Osiedle Grun­
waldzkie. 24367

Dwóch woźniców do fabryki i 
wód mineralnych zaraz. Franz'ć 
kiewicz, Bossa 64. 24493

Krawiecki pomocnik, stałą 
pracę zaraz. Prałat, Chwali- 
szewo 67. 24484

Fotografie wieczne na porce- 
do nagrobków wykonuje 

artystycznie „EL.CHA-FILM"
Warszawa, Jerozolimskie 27. 
Prowincję informujemy listo­
wnie. 7-3

Maszynę do szycia, piecyk do 
gotowania, pieczenia na gaz 
sprzedam. Madalińskiego 8 
~ 35- 24544
Sprzedam maszynę do szycia. 
Marsz. Focha 142 m. 2. 24541

Kamienica trzypiętrowa cen­
trum, ' dwa składy' większym 
mieście 1.400.000 kamienica 
piętrowa-dwie morgi ogrodu 
Poznaniu 1.000.000 zł sprzeda 
Tomczak, Piekary 13b m, ’ 4.

24483

Ogrodnictwo z domem na
przedmieściu Poznania kupię 
od właściciela. Zgł. „Par". 
Ratajczaka 7 pod „7,412".

24342

Kupię skóry, łapki karakuło­
we czarne. Zgł.: Wrocławska 
nr 14, lokal 3. 24173

Dziewczyna z cośkolwiek 
gotowaniem potrzebna — Żu- 
pańskiego 5 m. 6. 24366

Potrzebna samodzielnie jsza 
gosposia z gotowaniem, sprzą­
taniem bez prania do bez­
dzietnego małżeństwa na pro­
wincję zaraz. Prusa 15 m. 10.

24482

Czcionki polskie wstawiamy 
do maszyn do pisania. Szybko, 
tanio. Maszyny zastępcze. 
Warsztaty maszyn biurowych, 
W. Chrzanowski, pl. Wolno 
ści 2. 22766

Wózek ręczny dwukołowy na 
sprzedaż. Długosza 30 m. 6, 
Jeżyce. 24540

Wózek, łóżeczko dziecięce 
sprzedam. Daszyńskiego 147 
m. 15. 24539

Motocykl setkę w dobrym
stanie sprzedam. Strusia 3 w 
podwórzu. Tapicerstwo.

24479

Filc biały kupi Firma ,,Be- 
Ha", pl. Wolności 14a (na­
rożnik 3 Maja). 24450

Mechanik poszukiwany zaraz. 
Maszyny Biurowo, Piotr Pże-
Erzycfcł, Poznań, «Ł Marcm- 

owsfcibgo 26. 24620

Uczeń do drogerii może się 
zgłosić. Drogeria FI. Stróżyk, 
ul. Dąbrowskiego nr 41. 24481

Fryzjerka lub fryzjer damski 
potrzebni zaraz. Chodzież, 
Rynek 17. 24468

Radioodbiorniki sieciowe, ba­
teryjne, lampy radiowe, aku- 
mulatory, baterie, płyty gra­
mofonowe, najtaniej Dom Ra­
diowy, św. Marcin 45a war. 
sztat napraw. 24470

Sprzedam motocykl 200 Zun- 
dapp, ' radio uniwersalne. 4 
lamlf). Wierzbięcice 30 ni. 18.

24535

Niebywała okazja!!! Kamie­
nicę pełń o kom fortową, do­
chodową, bez długu, 8 skła­
dów sprzedam. Cena 1,500.000 
„Union", Poznań, Rzeczypo­

Tokarnie, strugarki, gryzarki
itp, maszyny i narzędzia do 
obróbki metali i drzewa sta­
le kupuje — Dom Handlowy 
„Okazja", Grobla lb. 24354

spolitej 4, Telefon 11-69.
24473

Szydła i szpilarki szewskie 
kupi Firma „Be-Ba", pl. 
Wolności 14a (narożnik 3 Ma­
ja). 24451

Ekspedientka) potrzebny za­
raz z wieloletnią praktyką, 
uczciwa. Skład kolonialne-de­
likatesowy plac Wolności 11.

24611

Przyjmiemy 2 techników dro­
gowych i 2 majstrów do re­
montu nawierzchni szoso­
wych. asfaltowych i smołtow- 
cowych. Oferty: ,,Gło« Wiel­
kopolski" nr 24603.

Na wyjazd Jelenia Góra po­
szukuję osobę pilną, uczciwą 
znającą dobry dom, rolne go­
spodarstwo. Zapewniam dobre 
obchodzenie, Półwiejska . 35 
m. 5. Barwicka, 24413

Kupno, sprzedaż, naprawa 
maszyn biurowych, (przerób­
ka na czcionki polskie) to 
sprawa zaufania i specjal­
ność firmy Piotr Fieprzycki, 
Poznań, Al. Marcinkowskie­
go 26, w podwórzu tel. 23-62,

24446

Wille letnia Puszczyków^ 2X 
3 pokoje kuchnia weranda 
mieszkanie wolne. 1500 m2 
ogrodu, cena 450.000. Krze- 
mieniewski, Poznań, Zbąszyń, 
ska 21. 24534

Kamienice. Domy. Wille. Par­
cele. Place, Składy, Najwięk­
szy wybór. Poleca „Union", 
Transakcje załatwia solidnie 
dyskretnie. Poznań, Rzeczy - 
pospolitej 4. Telefon 11-69.

24474

Meble używane kupuje stale 
Magazyn Mebli — św. Mar­
cin 74. 6-261

Przędzę szewską i rymarską, 
oraz inne przybory szewskie 
kupuje Firma „Be-Ha", pl. 
Wolności Ma (narożnik 
3 Maja). 24449

Szuka posady

Składoweurządzenia, okna,
drzwi wykonuje tanio. Fabry­
ka wyrobów drzewnych. Po­
znań, ul. Naramowicka 47, 
tel. 34-48. 23645

Młoda siila biurowa (panien­
ka) z praktyką pewna w,licze­
niu może się zgłosić. Oferty: 
,,Głos Wielkopolski" nr 24599

Murarzy
przyjmie Przedsię­
biorstwo Budowlane 

ul. Słowackiego 27, m. 9
24490 od g. 3 do 6.

Technik budowlany starszy 
doświadczony szuka pracy 
sezonowo lub na stałe, Of.: 
..GŁoa^Wdelkopoilski" nr 24600

Gospodyni samodzielna przyj­
mie posadę. Oferty: ,.Czytel­
nik", Armii Czerwonej 1, 
nr 521. 24586

Radioaparaty, wszelki sprzęt 
elektrotechniczny, instrumen­
ty muzyczne oraz fortepiany, 
gramofony i płyty w pierwszo­
rzędnym stanie, rowery, ma­
szyny do szycia i pisania ku­
puje i sprzedaje f-a „EMKA". 
Poznań, ul. Wrocławska 30, 
telefon 26-52. 24022

Samodzielnie poprowadzę go. 
spodarstwo domowe. uczci­
wa, dobrze gotuje, miejsco­
wość obojętna. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 7-403.

Meble tanio poleca Leon Ja­
niak, Za Bramką 4, 24346

Już się ukazał Nr 8
dwutygodnika

Tltada
I ŻYCIE PRAKTYCZNE
Cenne rady z dziedziny życia praktycznego 
Do nabycia w Księgarni Wydawniczej

„CZYTELNIK”

Radioodbiorniki, lampy radio­
we,' żarówki1, anody, akumu­
latory, baterie, płyty. Sprze­
daje — Kupuje „Radiomecha­
nika" Poznań, św. Marcin 25, 
telefon 12-38. 24180

Parownik na 50—70 kg ziem­
niaków w dobrym stanie ku. 
pię. :Oferty z ceną „PAR", 
Ratajczaka 7 pod „7.444".

24625
Przyrządy laboratoryjne ku­
puję. Hurtownia Drogeryjnai, 
Półwlejska 39, tel. 19-63.

24623

Ciągnik 85 KM n
wra«z przyczepką 
Centra, Grochowe

Gimnazjum w Drezdenku po­
trzebuje profesorów (ek): 1) hi­
storia z geografią, 2. biologia. 
Mieszkanie, ew. utrzymanie, 
50" o dodatku zachodniego 
plus druga pensja. Bezpośred­
ni dojazd: Poznań — Krzyż —■ 
Kostrzyn, 2

Foto-laborant i operator szu. 
ka posady, Oferty: ..Głos 
Wielkopolski” nr 24561.

i benzynę 
5 tonową. 
Łąki 4,

24269

POZNAŃ, ul. Czerwonej Armii nr 1
24610

Tokarz i śłuearz-mechantk 
potrzebni zaraz. Zgł.: „Mo­
tor", Dąbrowskiego 5. 24555

Kucharka, gospodyni inteli­
gentna przyjmie posadę u sa­
motnego starszego pana w 
mniejszym majątku, najchęt­
niej leśnidfcówce. Oferty: „Gł. 
Wielkopolski" nr 24553,

Samochód Opel Oiympia w 
bardzo dobrym stanie. Of.: 
„Glos Wielkopolski" nr 23835

Sprzedam maszynę szewską 
łątkową „Adler". Grochowe 
Łąki 1 m. 14. 24533

Dziewczyna uczciwa z goto­
waniem może się zaraz zgło­
sić. Pół wiejską 6, skład deli­
katesów. 24591

Samotna obejmie gospodar­
stwo z dobrym gotowaniem u 
knlturail-nych zaraź. Oferty: 
„Głos Wielkopolski" nr 24536

Materace i "dreliszki. Pertek, 
Wrześniewacz, Ratajczaka 7 
I ptr. — tel. 36-31. 23418

Korzystnie sprzedam nową 
komp. bibliotekę, biurko-, 2 
stoły, 6 krzeseł wyściełanych. 
Długa 12 • m. 10, 24608

Piec łazienkowy na węgiel i 
piec kuchenny kaflowy sprze­
dam. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski" nr 24532.

Parcelę dzielnica willowa 0- 
stroroga tanio sprzedam. ,,U- 
nion", Rzeczypospolitej nr 4. 
Telefon 11-69 , 24476

Kupię dom piekarnią okolicy 
Poznania 'do 800.000 lub plac 
Poiznaniu nadający się na pie­
karnię od 500—1200 m2. So­
wińską Poznań, Zygm. Augu­
sta 10. Skład Spożywczy tel.

36-95. 24617

Pianino dębowe, płyta metal, 
prawie nowe, ładny ton, ko­
rzystnie sprzedam. Ul. Kos­
saka 2 m. 2. 24525

Dom blisko centrum nadający 
skład 500.000 sprzedam. „U- 
nion", Rzeczy sp o lit ej 4. Tel. 
nr 11-69. 24472

Śrutownik większej wydajno­
ści kupię. Oferty „PAR", Ra­
tajczaka 7 pod „7.455".

24615
Wóz lekki roboczy w doba 
stanie kupię. Oferty: „Gł 
Wielkopolski" nr 24595.

Pracownik, który już praco­
wał w hurcie spożywczym, lat 
30—40, chłopiec do posyłek 
ponad Lat 18 potrzebni zaraz. 
Adi es wskaże ,, Czytelnik 
Armii Czerwonej 1 nr 525.

24590

Starsza dziewczyn* s goto­
waniem potrzebna zaraz. 
Krawcowa H. Boniakowa', Li­
pa 119, pocz. Łudźmy, pow. 
Obornika. 7-402

Pomoc domowa przychodnia 
potrzebna zaraz. Dolina 17.

24567

Szofer z zielonym prawem ja­
zdy. z praktyką warsztatową 
szuka posady. Adres wskaże: 
„Gł. Wielkopolski" ar 24523.

Wózek dziecięcy w dobrym 
stanie na sprzedaż. Grodziska 
85 m, 2 od godz. 4—7. 24608

Ogrodnictwo zabudowaniem
kompletnym urządzeniem przy 
Poznaniu 750.000 sprzeda — 
., Un i on " R z e c z y pos poi it ej 4. 
Tel, 11-69. ' 24471

Meble naprawia 
kupuje ujywane, 
Mostowa 37.

poleruje,
stolarnia.

24588

Rutynowana maszynistka — 
przyjmie zaraz posądę. Oferty 
z warunkami. „Glos Wielko­
polski" nr 24504.

Szafa rozbierana 180, 2 łóżka 
nowoczesne, stolik pod ma­
szynę do pisania okazyjnie, 
stolarnia, Mostowa 37. 24589

Drążki okrągłe długości 4—5 
m, średnicy 8—10 mm więk­
szą ilość. Dąbrowskiego 58 
m. 1. 24521

Ubikacje handlowe Marcin 
frontowe wysoki parter wska­
że „Union", Rzeczypospolitej 
nr 4. Tel. LI-69 . 24470

Kuśnierską maszynę w do­
brym stanie kupię. Oferty: 
„Gł. Wielkopolski" nr 24557.

Fojderiera ostrowłosego hib 
mieszańca. Winklera 17.

24537
1-konną platformę.

Kuchmistrz germaźer poszuku­
je posady. Józef Kilkowski, 
Poznań, ul. Poznańska 50 m. 9.

24496

Tartaki! Wóz ogumiony do 
zwózki dłużyc, 7 ton, prawie 
nowy. Oferty: ..Głos Wielko, 
polski" nr 24580.

Koloni alkę urządzeniem to­
warem przyległym mieszka­
niem okazyjnie sprzeda „U- 
nion", Rzeczypospolitej nr 4, 
Tel. 11-69 , 24469

Sypialnię w dobrym stanie 
kupię. Adres ’ wskaże „Gło« 
Wielkopolski" nr- 24531.

Rutynowana maszynistka, ste­
nografia. przyjmie posadę, 
najchętniej jako sekretarka. 
Oferty: „Głos Wielkopolski"

Wóz ogumiony sztywny 2 to­
ny, Oferty: „Głos Wielkopol­
ski" nr 24579.

Klacz siwa 8 lat. Przedmieście 
Warszawskie. Czekalskiej 3.

24578

Sandały klapacze, autówkii, 
pantofle domowe, Demb^iską, 
W. Garbary 8 (hurt — detal),

24514

Wzorowe .... —

Wagę uchylną, dywan 3X4 
sprzedam. Hetmańska 20 m. 1.

24429

Futro z łapek karakułowych 
lub karakuły kunię. Zgłosze­
nia Wały Jagiełły 3 m. 9, 
godz. 2—3. 24520

Kupię wiatrówki. Zgłoszenia 
Ogród Strzelecki, Szeląg.

24519

Techniczka dentystyczna sa­
modzielna w technicef' chcąc 
się wydoskonalić w. operaty­
wne potrzebna w Poznaniu. 
Of.: „Głos Wielkopolski" nr 
24566.
Wykończarki mogą się zgłosić 
zaraz. Pracowni* futer „Ala­
ska". Sew. Mielżyńskiego 20.

Gospodyni, lat 53. samot,,
wszechstro®. wykwalif, w go­
spodarstwie domowym., szuka 
posady kierowniczki szkoły, 
przedsięb, większej stołówki 
lub tp.. najoh. Poznań. Of.: 
„Głos Wielkopolski" nr 7-399,

Sklep-kwiaciarni a nowourzą- 
dzona, ruchliwa ulica, rów­
nież na inną branżę, wszel­
kimi wygodami, zaraz odstą­
pię. Adres wskaże „Gł. Wiel­
kopolski" nr 24577.
Sprzedam sypialkę, kuchnię 
tanio. Brychcy, Czechosłowac­
ka 1 m. 3. (Osiedle Cegiel­
skiego). 24575

prowadzenie księgowości
Organizacja księgowości (specj. przebitkowa) 

nadzory, bilanse, podatki 
B. de Ville

Konc. Biuro Księgowań w Poznaniu, ulica Grottgera 10 
24601 Tel. 65-20

Parcelę w Puszczykowie, Pu- 
szczykówku lub okolicy ku­
pię. Oferty .Głos Wielkopol­
ski" nr 24503.

Ciągnik śfci 16 ton oraz 3 przy. 
czepki kupimy. Zjednoczenie 
Ziemniaczane, plac Wolności 
13. 24478

Kupna

Gosposi starszej, inteligentnej, 
referencjami poszukuje adwo­
kat Waligórski . Rogoźno. Ko­
ściuszki 2. 7-398

Tańców nowoczesnych wyu­
cza Adela Szczurkówna, Jan 
Szczurek, Aleje Marcinkow­
skiego 2a. parter. 24295

Na Zachodzie oddam korzyst­
nie skład spożywczy w do­
brym punkcie, mieszkanie 
5-pok. z meblami. Inf. Marsz. 
Focha 73 m. 14. 24573

Dziewczyna do prac domo 
wvch zaraz. Matejki 60, — 
kiosk. 24549

Korespondencyjne Kursy Księ­
gowości. Informacje: Lublin, 
skr. poczt. 105. 7-214

Lodówkę elektryczną „Sie­
mensa" tanio sprzedam. Ko­
ścielna 18 m. 3. 24572

Asyst.-techn.-dentysta młod­
szy, prowadzenia gabinetu, 
80 km Poznania, dogodna ko­
munikacja. utrzymaniem wzgj. 
wydzierżawię od 1. 8. 46. 
Zgł.: Ogrodawa 14, II p„ W. 
Kotlin ski (mleczarnia). 24548

Kursy pisania na maszynie, 
metodą ślepą, wszystkimi pal­
cami. Piotr Pieprzycki ma­
szyny biurowe, Poznań. Aleje 
Marcinkowskiego 26. Dla za­
miejscowych kursy listownie.

24034

Kasa ogniotrwała w dobrym 
stanie do sprzedania. Oferty: 
„Głos Wielkopolski" nr 24508.

50 krzeseł,, biurowe, lokalo-
we (buk). Kolejowa 48 sto-
larma. 24507

Rower damski dobrym stanie
sprzedam. Żupańskiego 19
m. 12. 24505

Męskie teatralne stroje do wy­
stępów na sprzedaż. Adres 
wskaże „Głos Wielkopolski" 
nr 24502 . 24502

Materiały, płaszcze i ubra 
nia kupuje Feliks, Konieczny, 
Poznań. Dąbrowskiego 4( 
wejście z Rynku Jeżyckiego

21757

Kamienicę. Dom. Willę. Par­
celę. Plac. Skład spiesznie ku­
pię. Cena obojętna „Union", 
Po zn a ń, Rzec zy po sp o 1 i tej 4. 
Telefon 11-69 . 24475

Sypialkę, kuchnię sprzedam 
Oferty: „Głos Wielkopolski' 
nr 24569.

Maszyny do pisania, liczenia 
powielacze, ' nawet rozbite, 
połamane, kupuje stale na 
c/ęści — Warsztat maszyn 
biurowych, W. Chrzanowski, 
pl. Wolności 2. 22765

Korek, bakelit, fibrę, kauczuk, 
celuloid, gumę, mikę, preszpan 
kupimy. Warszawa, ul. Emi­
lii Plater 11. Sklep, artykuły 
techniczne. 7-416

Dziewczyna do wszelkich 
prac domowych, uczciwa i lu­
biąca dzieci na wyjazd koło 
Szczecina potrzebna zaraz. 
Warunki płacy według umo­
wy. Zgłoszeni*: Matejki 36 
nr 1. ' 24543

Nowe Kursy Handlowe do 3 
września wpisy. Pryw. Kursy 
Handlowe Skrzypczak - Ja- 
roszkie wieżo wej, pl. Wolno­
ści 2. 24607

Meble nowe i używane w 
kompletach i odzielne sztuki 
poleca najtaniej — Magazyn 
Mebli, św. Marcin 74. 6 272

Waflarza na Dolny Śląsk po. 
szukuje się za dobrym wyna­
grodzeniem, Mieszkanie i u- 
trzrmanie zapewnione. Adres 
wskaże „Głos Wielkopolski" 
nr 24530.

Pomocnik krawiecki na ma­
rynarki potrzebny zaraz — 
A. Lupa, Przecznica 1. 24228
Szewc może się zgłosić na 
nową robotę. Chociszewskie­
go 35 m. 14, wejście Szym­
borska. , 24527

Murarze i robotnicy potrzeb­
ni. Zgłoszenia" Przeładowała 
Miejska (Garbary) Magazyn 
nr 7. 24515

Księgowości wyucza specjal­
ny kurs wieczorowy wszyst­
kimi metodami — całkowita 
pewność bilansowa. Kursy 
Handlowe .pl. Wolności 2.

24605

Kajak, składak wszelkie wy­
posażenie, sprzedam. Oferty: 
..Głos Wielkopolski" nr 24546

Wielka przyszłość! Wypalo­
ny dom przy Grobli na skład­
nice lub fabrykę sprzedam lub 
wydzierżawię, zgłoszenia — 
Stankiewicz, ul. Makowiecka 
nr 4. 24501

Kalafonię — woski, parafinę, 
stearynę. olejki eteryczne 
tłuszcze glicerynę, wanilinę, 
kwasek cytrynowy i wszelkie 
chemikalia kupuje stale po 
najwyższych cenach. Hurtow­
nia Drogeryjna, Poznań. Pół- 
wiejska 39. tel. 19-63. 22756

Kalafonię, chemikalia, steary 
nę, glicerynę, tłuszcze roślin­
ne i zwierzęce, woski i inn< 
surowce, kupuje „Farm a che, 
mia", Poznań Libelta 11.

24175

Zamiana

Sprzedaże

Meble różne, nowe, używane 
komplety oraz oddzielne 
sztuki wielki wybór okazyj­
nie — Stefan Janiak Rv-

utro salowe i psa bernardy- 
i sprzedam. Małeckiego 14 
:ład instrumentów. Od 3—5.

24566

Okazja! Sypialnię nowoczesną 
sprzedam lub zamienię za do­
płatą na jadalnię. Wyspiań­
skiego 12 m. 9. 24499

Parafinę, stearynę, woski, ter­
pentynę, kalafonie, tłuszcze 
wanilinę, szelak, surowce che­
miczne. Dom. Handlowy „For­
tuna" Poznań, Kantaka nr 7, 
telefon 39-21. 23165

Zamienię mieszkanie 2*/2Wzgl. 
3*/s pokojowe nowoczesne 
Grottgera na mieszkanie w 
willi z ogrodem. Oferty „Głos 
Wielkopolski" nr 24602.

Większą ilość próżnych bute­
lek oddam, ul. Różana 14 
m 1. 24559

Administrację domu przyj­
mie właściciel nieruchomości. 
Strzelecka 25 m. 5. 24558

Sprzedam wagę uchylną, Ka­
sę national. Strumykowa 35 
m. 11 24552

24550

Biurko dębowe nowe sprze­
dam. Marsz. Focha 164 w po­
dwórzu. 24494

Azbestowe wyroby (sznury 
suche, grafitowane oraz wszel­
kie szczeliwa) kupuje stale 
firma „Artebe". ul. Kantaka 
nr 10 22835
Maszyny do liczenia ręczne’, 
elektryczne kupimy. Poznań 
Wyspiańskiego 19 m. 6. 24001

5 pokoi częściowo remont za­
mienię na 2 lub 3 centrum. 
Oferty Czytelnik, Armii Czer­
wonej 1 ’nr 522. 24587

Pieniądz

Mam kilkaset tysięcy. — 
O cz ekują propo-z y c; i. 0 f erty 
Księgarnia Czytelnik, Armii 
Czerwonej 1 pod 517 . 24582

Zł 60 000 na 4 miesiące, dam 
dobrv i zastaw. Oferty 
,PAR" ~ ’
,7,458'

Ratajczaka 7 pod 
24612

Kto udzieli 70 tys. pożyczki, 
solidny zastaw z procentem. 
Kanałowa 12 m. 14. 24545

Wolne lokale

Skład kapeluszy damskich, do­
skonały punkt, dobrze zapro­
wadzony sprzedam wzgl. wy­
dzierżawię. Adres wskaże 
„Głos Wielkopolski" nr 24565.

Pokój z kuchnią, umeblowa­
niem wynajmę zaraz małżeń­
stwu. Adres wskaże „Głos 
Wielkopolski'' nr 24560.

Reprezentacyjne lokale na 
biura, lub mieszkania do \vy- 
na.jęcia na I, II i III-cŁm pię­
trze przy pryncypalnej - ulicy, 
centrum Pozuamia, Remom t 
równoczesny na koszt refie- 
ktamtów przeprowadzę. Zgło­
szenia: tel. 36-94. 124551

Maleńkie mieszkanko dla 
stróż*. Adres Czytelnik, Ar­
mii Czerwonej 1. 24583

Skład pokojem kompletnie 
odnowiony ul. Daszyńskiego, 
280 000. Oferty „PAR", Ra­
tajczaka 7 pod „^447". 24622

Lokal handlowy z mieszkaniem 
odstąpię. Adres wskaże
„PAiR", Ratajczaka 7 pod 
„7,452". 24618

Szuka lokalu

Mieszkanie 3-'pokojowe, kuch, 
ni*, meblami zwrot kosztów 
remontu, śródmieściu, Doszu­
kuję. Oferty: „Czytelnik", Ar­
mii Czerwonej 1 pod 111.

23832

Poszukuję
lokalu handlowego skle­
pu na bławaty oraz jeden 
spożywczy w śródmieś­
ciu, Jeżyce lub Łazarz, 
poniosę wszelkie koszty, 
mogą być sklepy restau­
racyjne, kawiarnie i inne 
OŁ Głos Wlkp. nr. 24492
1—2 z kuchnią, okolica Łaza­
rza, względnie 1—2 jako sub­
lokator tylko przy jednej ro­
dzinie poszukuję. Oferty „Głos 
Wielko poi ski" nr 24568.

Krawcowa szuka pokoju próż­
nego centrum, dobrze zapłaci. 
Oferty „Głos Wielkopolski" 
nr 24554.

Urzędniczka poszukuje pokoju
'umeblowanego. Lodowa 41 a 
m. 1. 24510

Poszukuję mieszkania meblami 
lub bez. Zwrot kosztów re­
montu. Oferty „Gło« Wi elko- 
polski" nr 24477.

Samotna pani poszukuje po­
koju umeblowanego. — Małe 
Garbary 4 — piekarni*. 24033

Dobrze sytuowany poszukuje 
pokoju umeblowanego. Oferty 
„Głos Wielkopolski" nr 24596.

Pokoju .umeblowanego dla pa­
na poszukuję. Cena obojętna. 
0 f erty ,, Gło s W i el kopo lski 
nr 24576,

Mieszkanie 1—2 pokoi, ła­
zienką kuchnią szukam mo 
żliwie w śródmieściu, Zgł.
Fa „Elektromed", Półwiej- 
ska 13, tel. 29 04 . 21969

Dzierżawy

Oddam w dzierżawę gospo­
darstwo rolne w wojewódz­
twie gdańskim na bardzo do­
godnych warunkach. Wiado­
mość: Poznań, Spokojna 7.

24391

Śródmieście wydzierżawię plac 
z szopami. Piaskowa 6. 24584

Zguby

Unieważniam skradzioną dnia 
20 lipca legitymację nr 19 In­
spektoratu Szkolnego Śród®. 
Stefania Mikołajczak. 24624

Unieważniam zagubione doku­
menty osobiste na nazwisko 
Stanisław Nowicki, Jakóbo-1 
wice, poczta Arnopol, pow. 
Krośnik, Lublin. 24609

Unieważniam zaginione za­
świadczenie rejestracji na na­
zwisko Helena Mazur, Po­
znań, ul. Piękna 59 m. 6 . 24604

Zgubiono aparat fotograficzny 
przy ulicy Długosza za zwrot 
wynagrodzenie 2000 zł. Oferty 
.,Głos Wielkopołski'' nr 24592,

Skradziony dowód osołirt. 
wystawiony w Tarnowie Pod 
górnym i prawo jazdy i Ł,-,? 
rejestracyin,-RKU na na^ri! 
sko Teodor Leonhard Przeź 
mdrowo, unieważniam. 23l7g 
Tokarki kupuje firma „Artę. 
be", ul. Kantaka 10. ’ 22839
Unieważniam skradzioną^ 
tę rozpoznawczą <xr<z ^7 
świadczenie rejestracji 
nazwisko Roman Pospiech 
Mszczyczya pow. 8r«n.

M324
Unieważniam prawo jazdy w 
12213 na nazwisko Józef Grze­
śkowiak, Gostyń. 7-401

Unieważniam książeczkę reje­
stracyjną R.K.U. Tarnopol 
0151707 Ser A, kartę ewakua­
cyjną, opis mienia pozostałe, 
go na wschodzie i inaie doku­
menty na nazwisko Piotr'Me. 
saognaj. 24570

Unieważniam zaginioną kartę 
rowerową, rejestracyjną
R.K.U. oraz kartę zameldo­
wania na nazwisko Władysław 
Wojciechowski, Januszewice 
powiat Nowy Tomyśl, 24556

Unieważniam skradzione pra­
wo jazdy nr 8491. Jan Polak

24542
Unieważniam kartę rejestr*, 
cyjną oraz papiery wartościo­
we. Wanda Danielewicz. Mo­
stowa 5. 24538

IECZECIE
JPOZNAli 
RYNEK 48

Tel. 23-39
Dąbrowskiego 15 22580

Unieważniam skradzioną legi­
tymację kolejową, zameldowa­
nie milicyjne, niemieckie zgło­
szenie policyjne (odcisk pal­
ca) , Czesław Muszyński, Po* 
znań, ul. Chociszewskiego 37a 
m. 2. 24529

Unieważniam skradziony do­
wód osobisty, ksaąż. Ubecop. 
Społ. na nazwisko Janina Bal- 
cerek ar. 19. 1. 1922 rf, ul. 
Chełmońskiego 3 m. 24485

Poszukiwania

Kto wie e losie Stefana No­
wickiego, urodź, 11. 8. 1896 
w Witkowie, który przebywał 
jako więzień polityczny w 
obozie Fiinfteichen (pod Wro­
cławiem) do stycznia 1945, 
Blok 6 nr 34923 (podobno 
ewakuowany do obozu Bu- 
chenwald). O wiadomość pro­
si żona. Maria Nowicka, Wit­
kowo, pow. Gniezno, td. War­
szawska 17, 7-400

Różne

„Radiofal" — zakład radio­
techniczny, fachowa naprawa 
wszelkich aparatów radio­
wych. Patr. Jackowskiego 52,

23892

Psychografolog przepowiada 
trafnie, określa charakter, 
zdolności, przeznaczenie —* 
Poznań, Jagiełły 5 m. 3, go­
dziny przyjęć 9—12. 24465

Malarskie
prace wykonuje po ce­

nach przystępnych

Matejki 37 m. 8
24495

Chłopca noworodka, odda
wła^ Ofertv „Głos Wielko- 

24526.
Najsłynniejszy psychografo­
log. . darem jasnowidzenia 
nieomylnie przepowie każde­
mu jego wydarzenia życiowe. 
Określi dokładnie charakter, 
kierunek zdolności. -ady. 
przeznaczenie Napisać P^- 
nia. datę urodzenia. załącrT 
50 zł zadatku odpowiedzi za 
zaliczeniem. Martyni .Ma­
ków. Skr poczt 475 4-3

makulaturę
GAZETOWĄ

sprzedaje codziennie oj 
godz. 8-mei rano do 18-tei 

wieczorem bez przerwy
Księgarnia „Czytelnika'
23866 POZNAŃ
aleja Armii Czerwonej !•

Czterodrzwiowa ładna szafa 
szafka na bieliznę lub na na­
czynie. łóżko żelazne z ma­
teracami,’' wiertła - dentystycz­
ne. Dębiecka 29, fryzjer.

24487

Książki szkolne, naukowe, po- 
księgozbiory ku- 

Księgarnia Gierczaka.
Poznań, ul. Daszyńskiego 59.

24126

wiesciowe, 
puje

Poszukuję wspólnika (czki) z 
gotówką 100 000 (względnie ci­
chego) do składu kolonialnego 
w dobrym punkcie. Adres 
wskaże „PAR", Ratajczaka 7 
pod ,,7,456". 24614

Dyrekcja Państwowego Li 
ceum i Gimnazjum w Kroto 
szynie unieważnia skradzioną 
pieczęć urzędową, przedwo­
jenną metalową 36 mm z n; 
plsem: Państw. Gimoaz. in 
H. Kołłątaja w Krotoszynii

7-418

Roboty ręczne na 
wykonuje, się suknie. bIe , 
ry oraz wszelką garderobę 
dziecięcą ul. ^’crOCa240l5

Letniska

Wynajmę pokoje 
na lato. Zgłoszeni* nrfTÓd 
Strzelecki Szeląg.

Ogród
24518

Redakcja — Wyspiańskiego 10, 1 piętro. Telefon 62-70, 67-11 (nocny)
Redaktor naczelny przyjmuie w godzinach od 12-tej de 13-tej. Sekretariat redakcji czynny codziennie od godz. 11—14. 

Nadesłanych rękopisów redakcja nie zwraca. Telefon Dyr. Delegatury 64-75.
Administracja: Ogłoszenia — Wyspiańskiego 10 I. ptr. Telefon ar 64-75.

Konto PKO V-4499. Bank Gospodarstwa Spółdzielczego 8.
Kolportaż (abonament pojedyncze egzemplarze i kolporterzy) — Poznań «ł. Bukowska 3. — Telefon 78-64. 

Konto PKO Y-4400. Bank Gospodarstwa Spółdzielczego 25.

Cennik o-głoszeń: Za tekstem (strona 8-łamowa) 1-łamowy milimetr 7,— zł, większe wśród drobnych lł»‘ 
mowy milimetr 12,-- zł; w tekście (strona 4-łamowa) na stronie drugiej i trzeciej 1-łamowy milimetr 25 
na stronie Kroniki poznańskiej 1-łamowy milimetr 20,— zł Zestaw tabelaryczna i skomplikowany 50/• 
drożej. Drobne: Pierwsze słowo tłustym drukiem 10,— każde dalsze słowo 5,— zł (najmnie sze ogłoszenie 
50,— zł); dla poszukujących posad osąb zaginionych wskutek wojny: pierwsze słowc tłustym 
6,— zł. każde dalsze słowo 3,— zł (najmniejsze ogłoszenie 30,— zł). A, i, w, z, do od itd znaki, skróty cytry ao 
5 liczb — każde liczy się za 1 słowo. W wydaniach niedzielnych i świątecznych obowiązuje dopłata w wysokości 

60°/». Rabatu nie udziela się. Wszystkie ogłoszenia płatne są przed wydrukowana
Redaktor naczelny; Jan Zagierski. Wydawca: Sp ó 1 d zt e 1 n i a Wydawnicza „Czytelnik". Tłoczono w Drukarni św. Wojciecha pod Zarządem Państwowym w Poznaniu. K—1509


